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Nr 254 (12023) wileński
Nowe o Statucie Sejm u

29 grudnia parlament Repub
liki Litewskiej kontynuował pra
cę. Z inicjatywy 51 posłów na 
Sejm przeprowadzono nadzwy
czajne posiedzenie plenarne.

Tymczasowo p.o. prezydenta 
Algirdas Brazauskas swym de
kretem zgłosił do Sejmu kandy
daturę kontrolera państwowe
go, Vidasa Kundrotasa. Preten
dent liczący 39 lat jest kandyda
tem ekonomiki, prawnikiem Od 
1990 r. V. Kundrotas jest st kon
trolerem w  Departamencie Kon
troli Państwowej.

A. Brazauskas zgłosił też kan
dydaturę szefa służby bezpie
czeństwa Republiki Litewskiej 
Jurgisa Jurgełisa —  byłego de
putowanego do Rady Najwyż
szej Republiki Litewskiej, prze
wodniczącego komisji praw oby
watelskich i spraw narodowoś
ciowych.

Celem omówienia tych kandy
datur ogłoszono przerwę.

Poseł na Sejm Linas Linkevi- 
ćius zapoznał z projektem uch
wały „O wyznaczeniu przedstawi
cieli na sesję Zgromadzenia 
Parlamentarnego Rady Europy". 
Większością głosów postanowio
no wytypować do tej organiza
cji po jednym przedstawicielu 
od DPPL, SDPL, Związku Pola
ków oraz Zgody Narodowej. 
Opozycja prosiła o dwa miejsca, 
a nie otrzymując ich oświadczy
ła, że nie zgłosi żadnej kandy
datury.

Sejm zarejestrował jeszcze je
dną frakcję — Partii Demokra
tycznej.

Następnie poseł na Sejm Ry
szard Maciej kianiec przedstawił 
do rozpatrzenia projekt uchwały 
„O  powtórnym rozpisaniu wy
borów do wileńskiej i sołeczni- 
ckiej rad rejonowych", po czym 
ogłoszono przerwę w  debatach.

Następnie rozpatrywano pro
jekt uchwały „O  zatwierdzeniu 
komisji wyborczej Prezydenta 
Republiki litewskiej". W  dro
dze losowania zakończono wy
bór zgłoszonych kandydatur. Po 
przerwie przyjęto uchwałę. Na 
przewodniczącego komisji wy
borczej Prezydenta zatwierdzony 
został Vaclovas Lftyinas.

Premier Republiki Litewskiej 
Bronislovas Lubys przedstawił 
projekt ustawy „O  rozwiązaniu 
Ministerstwa Międzynarodowych 
Kontaktów Gospodarczych Re
publiki Litewskiej". Mówca od
notował, że funkcje tego mini
sterstwa zostaną podzielone 
między ministerstwami finan
sów, gospodarki oraz spraw za
granicznych.

Postanowiono kwestię tę roz- - 
patrzyć w  trybie pilniejszym.

Przyjęto uchwałę! „O struktu
rze i trybie przyjęcia statutu 
Sejmu Republiki Litewskiej". 
Ustalono, że na statut Sejmu zło
żą się: status posła na Sejm, 
struktura Sejmu, komitety i ko
misje sejmowe, sesja Sejmu, 
procedura legislacyjna, formowa
nie rządu i mianowanie osób na 
stanowiska państwowe, działal
ność nadzorcza Sejmu, kontrole
rzy Sejmu oraz proces zaskarże
nia. Każda uchwalona część te

go statutu będzie miała moc pra
wną.

Tymczasowo p.o. przewodni
czącego Sejmu Ceslovas Jurśe- 
nas przedstawił projekt „Tym
czasowego regulaminu Sejmu Re
publiki Litewskiej". Postanowio
no włączyć go do programu ob
rad sesji i przystąpić do proce
dury rozpatrywania.

Następnie omawiano projekt 
uchwały „O  kierowniku służby 
bezpieczeństwa Republiki litew
skiej". Na pytania członków Sej
mu odpowiedział pretendent na 
stanowisko kierownika tej służ
by Jur gis Jurgelis. Sejm zaapro
bował jego kandydaturę! Za tą 
uchwałą przegłosowało 70, prze
ciwko 16, powstrzymało się 2 
posłów na Sejm.

Przedstawiono projekt ustawy 
„O  Prezydencie republiki", oma
wiano też inne kwestie.

(ELTA)

S. Lozoraitis jeszcze nie zdecydował 
czy będzie kandydował na prezydenta

Nadzwyczajny 1 pełnomocny 
ambasador w  Waszyngtonie Sta- 
sys Lozoraitis jeszcze nie zdecy
dował, czy będzie kandydował 
w wyborach prezydenta Litwy. 
"Przyjechałem do Wilna pragnąc 
wyjaśnić sytuację polityczną i 
zadecydować, czy warto lub nie 
warto kandydować w wyborach 
prezydenta" —  powiedział Sta- 
sys Lozoraitis na konferencji pra
sowej, która odbyła się 29 gru
dnia w gmachu Sejmu. Ostatecz
ną-decyzję ambasador ogłosi do
piero po rozmowie z A l gir dą
sem Brazauskasem i Vytautasem 
Landsbergisem, po konsultacjach 
ze wszystkimi siłami polityczny
mi. Dyplomata nie chce współ
zawodniczyć z żadnym z tych 
polityków. Dlatego zgodziłby się 
na uczestniczenie w wyborach 
tylko będąc przekonany, że jego 
kandydatura mogłaby zjedno
czyć Litwą, zmniejszyć napięcie 
polityczne. „Chciałbym być tym 
kandydatem, który zagwaranto
wałby nowy etap w życiu na
szego państwa, gdy pozycja i 
opozycja dyskutują, ale pracują 
społem — mówił S. Lozoraitis.

S. Lozoraitis nie skomentował 
obszerniej, jakie siły polityczne 
popierałyby go na wyborach. 
Powiedział tylko, że otrzymał 
propozycję od lidera Ligi W ol
ności Litwy Antanasa Terlecka- 
sa. Sądzi, że jego kandydaturę 
zaaprobowałoby Centrum. Po 
stronie DPPL są również osoby, 
z sympatią patrzące na takie 
wyjście, powiedział ambasador.

S. Lozoraitis odrzucił zarzuty, 
jakoby niewystarczająco dobrze 
zna sytuację na Litwie. Ambasa
dor podkreślił również, że nie 
jest Litwinem zagranicznym. „Ja
ko jedyny w Ameryce miesz
kam na terytorium litewskim*1, 
mówił on.

S. Lozoraitis przyznał, że wy
niki wyborów do Sejmu nie 
były dlań wielkim zaskoczeniem 
TriWnłom dyplomaty, jeżeli nie 
zostaną podjęte decyzje wymie
rzone przeciwko wolnemu rynko
wi, nie będzie ograniczeń ekono
micznych, to Litwa powinna 
otrzymać przyrzeczone kredyty.

Na pytanie dotyczące zbrojne
go zamachu stanu S. Lozoraitis 
odpowiedział: „Użycie siły na

Litwie byłoby wielką tragedią. 
Nie można byłoby ocalić nicze
go, a utracić wszystko".

Decyzję, czy będzie kandydo
wał na prezydenta Litwy, Slasys 
Lozoraitis powinien podjąć na 
początku stycznia.

29 grudnia tymczasowo p.o. 
prezydenta Republiki Litewskiej 
Algirdas Brazauskas przyjął nad
zwyczajnego i pełnomocnego
ambasadora Litwy w  Ameryce 
Stasysa Lozoraitisa. Jak powie
dział korespondentowi ELTA S. 
Lozoraitis, mówiono o niełatwym 
stanie gospodarczym Litwy, sy
tuacji politycznej po wyborach 
do Sejmu, stosunkach z sąsie
dnimi państwami. Uważają oni, 
że należy niezwłocznie uregulo
wać stosunki z Rosją, Polską, 
Białorusią.

Pomocy wymaga też rolnictwo 
Litwy. W  Ameryce będę prosił 
o sprzęt, traktory dla gospoda
rzy, powiedział Stasys Lozorai
tis.

(ELTA)

Nafta4* w Możejkach znowu działa
Wczoraj o godzinie 10 po pół- 

toramiesięcznej przerwie do zbio
rników państwowego przedsię
biorstwa „Nafta" w  Możejkach 
znowu popłynęła ropa naftowa.

Jak powiedział korespondento- 
^  , ELTA naczelnik wydziału 
produkcji przedsiębiorstwa pań
stwowego „Nafta" S. Butkus, ro

syjski koncern , ,Baltnieftiegaz "  
dostarczy teraz 150 tys. ton ro
py naftowej. Tej ilości surowca 
powinno wystarczyć zakładowi 
w Możejkach do połowy stycz
nia.

Blisko 20 proc. produktów na
ftowych można sprzedać na ryn
ku litewskim, pozostała część

będzie dostarczana do obwodu 
kaliningradzkiego. Jak powie
dział A. Butkus, zarówno „Palt- 
nieftiegaz", jak też inne firmy, 
sprzedałyby przedsiębiorstwom 
Litwy .więcej produktów nafto
wych, ale przedsiębiorstwa te są 
niewypłacalne.

(ELTA)

A. Brazauskas przyjął delegację 
obwodu kaliningradzkiego

28 grudnia tymczasowo p.o. 
prezydenta Republiki litewskiej 
Algirdas Brazauskas i premier 
Bronislovas Lubys przyjęli dele
gację obwodu kaliningradzkiego 
pod prze w odnictwem kierowni
ka administracji obwodu kalinin
gradzkiego Jurija Matoczkina. W  
audiencji uczestniczyli przybyły 
razem przewodniczący rady de
putowanych ludowych obwodu 
kaliningradzkiego Jurij Siemio- 
now, a także ambasador Rosji 
na Litwie Nikołaj Obertyszew.

Jak powiedział J. Matoczkin,

rozmowa była konstruktywna i 
przyjacielska. Omówiono kwe
stie współpracy Litwy i obwodu 
kaliningradzkiego, punkty umowy 
litewsko-rosyj skiej, dotyczące
obwodu kaliningradzkiego. Ra-’ 
dzono w sprawie tranzytu pocią
gów przez Litwę, dostaw gazu z 
obwodu kaliningradzkiego.

W  Ministerstwie Przemysłu i 
Handlu delegacja spotkała się z 
ministrami Albertasem Sinevi- 
ćiusem, Jonasem Birżiśkisem, 
Leonasem Aśmantasem.

(ELTA)

Armia rosyjska opuściła 
Miasteczko Północne

29 grudnia przedstawiciele ar
mii rosyjskiej i Litwy podpisali 
akt przekazania i przejęcia Mia
steczka Północnego, w którym 
stacjonowała 107 dywizja strzel
ców zmotoryzowanych armii ro
syjskiej. Od tej chwili blisko 
66,5-hektarowy obszar, znajdują
cy się niemal w sercu Wilna, 
przekazany został władzom mia
sta. Proponują one, aby uloko
wały się tu różne placówki han
dlowe.

Na uroczystej ceremonii mini
ster ochrony kraju Audrius But- 
kevićius zaznaczył, że przekaza
nie Miasteczka Północnego u 
progu nowego roku jest dobrym 
znakiem Przypomniał jednak, że 
w tym roku zamierzano wyco
fać 60 jednostek wojskowych 
armii rosyjskiej, a jak na razie 
wycofano zaledwie 45. Nie jest

to jednak duża zaległość i z te
go powodu nie powinien ucier
pieć cały harmonogram wycofa
nia, powiedział minister.

Akty przekazania i przejęcia 
podpisane zostały w przyjaciel
skiej atmosferze Przedstawicie
le Litwy i wojskowi rosyjscy 
ceremonię podpisania uwieńczy
li szampanem, wojskowym wrę
czono Wiązankę czerwonych goź
dzików.

Miasteczko Północne opuściła 
ostatnia kolumna samochodów 
wojskowych, załadowana przed
miotami osobistymi oficerów i 
żołnierzy. Niemal cała 107 dywi
zja strzelców zmotoryzowanych 
przeniosła się pod Moskwę.

Arturas MANKEVlClUS 
kor. ELTA

UCHWAŁA RZĄDU REPUBLIKI LITEWSKIEJ 
Nr 965 Z 24 GRUDNIA 1992 R.

0  indeksowaniu płac
1 innych wypłat

Rząd Republiki Litewskiej po
stanawia:

1. Zatwierdzić:
,1.1. stosowany minimalny po

ziom utrzymania —  1920 talo
nów miesięcznie na jednego mie
szkańca Reputbiki Litewskiej;

1.2. minimalne uposażenie mie. 
sięczne — 2040 talonów i mi
nimalne wynagrodzenie godzino
we — -H,9 tąlonu;

1.3. wspierane przez państwo 
dochody —  1726 talonów na je
dnego członka rodziny miesięcz
nie i gwarancję dochodów — 
768 talonów miesięcznie.

Podane minimalne wysokości 
stosować od 1 stycznia 1993 r., 
jeżeli nie pzzewidziano inaczej 
niż w niniejszej uchwale.

2. Ustalić, że od 1 stycznia} 
1993 x. pracownikom instytucji 
i organizacji budżetowych płace 
podnosi się średnio o  20 proc, 
w tym nauczycielom i— o 30 
proc.

W  związku z  tym dokonać, 
częściowej zmiany uchwały rzą
du Republiki Litewskiej z  27 
czerwca 1901 r. nr 250 „O kom
pensowaniu dodatkowych wydat
ków mieszkańców, związanych z 
podwyżką cen niektórych towa
rów i podniesieniu płac praco
wników instytucji budżetowych" 
(Dziennik Ustaw, 1991, nr 21 
556);

Zwiększając 11 razy wysokość 
zatwierdzonych w załącznikach 
1 i 5—7 miesięcznych uposażeń 
służbowych 1 schematów wyna
grodzeń godzinowych, dodatków 
i podlegających obliczeniu śred
nich, na których podstawie us
tala się fundusz płac (zaokrągla
jąc uposażenia służbowe do dzie
siątków, godzinowe wynagrodze
nia za płatne zajęcia — do jed
nostek, .dla robotników godzin o-

(Dokończenie na str. 3)
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PHILIP MORRIS 
W  KRAKOWIE

Krakowskie wkłady tylonlo- 
w», które produkują P°t°wę P°>- 
ifcich papierosów, podpkaty S* 
intencyjny w sprawie . p ^ ą i y
części udziałów amerykańsKie 
S T  koncernowi tytoniowemu

PbAmerytSnie chc^ J 5 L hlcaS f
75 proc. akcji krakowskich za, 
Badńw. Philip Morris »m J*™  
przeznaczyć ponad USD
na modernizację zakładów.

Wkrótce w ministerstwie, prze* 
kształceń własnościowych roz
poczną się negocjacje cenowe.

RAPORT o  s t a n ie
PRYWATYZACJI

Rzad przekazał Sejmowi raport 
o stanie prywatyzacji. Dokument 
przedstawia przebieg procesów
prywatyzacyjnych począwszy od
roku 1990 aż do października 
1992.

WT tym czasie sprywatyzowa
no ponad 2100 przedsiębiorstw 
państwowych. przekształcenia 
własnościowe, realizowane przez 
resort prywatyzacji oraz przez 
organy założycielskie, objęły nie
mal jedną czwartą ogółu przed
siębiorstw państwowych zare
jestrowanych w 1990 roku, czyli 
.1875 firm. Przekształceniami po- 
zostatych przedsiębiorstw zaj
mowały Się; agencja własności 
rolnej skarbu państwa. Mini
sterstwo Finansów, Ministerstwo 
Współpracy Gospodarczej z Za- 
granicą oraz gminy.

BRITISCH V1TA 
INWESTUJE 7 M IN  USD

Firma Britisch Vlta podpisała 
kontrakt na kupno 25 hektarów

gruntu od zakładów chemicz
nych Rokita w Brzegu Dolnym. 
Zamierza tam wybudować fab
rykę pianki poliuretanowej, któ
ra będzie kosztowała 7 min USD. 
Pyrektor zarządu brytyjskiej fir
my. David Hine powiedział, że 
będzie to największa w Polsce 
inwestycja przemysłowa kapita- 
tu brytyjskiego. Nowa fabryka 
zostanić wybudowana przed koń
cem 1993. Docelowo będzie wy
twarzała 8.000 ton pianki rocz
nie przy zatrudnieniu 60 osób,

NOWE KONTRAKTY 
STOCZNI GDAŃSKIEJ

Uprawomocnił się kontrakt 
pomiędzy Stocznią Gdynią a ham- 
burskim armatorem H. Schuldt 
na budowę sześciu dużych kon
tenerowców o nośności około 55 
tve DWT. Wartość kontraktu 
przekracza 240 min USD. Statki 
zostaną zbudowane do 1994 ro
ku.

Gdynia podpisała także wstę
pny kontrakt na budowę dal
szych sześciu jednostek tego 
typu. Ich dostawa ma nastąpić 
w  1995 roku. Warto dodać, że 
w kwietniu 1992 Gdańska Stocz
nia zawarła kontrakt o wartości 
95 min USD na budowę dwóch 
zbiornikowców dla duńskiej fir
my Bur-Wein.

VOLKSWAGEN W  GORZOWIE 
WIELKOPOLSKIM

Dyrektorzy niemieckiej spółki 
Yolkswagen (VW ) Bordnetze po
informowali o zawiązaniu w Go
rzowie Wielkopolskim spółki 
Volkswagen elektro-systemy.

W  Bordnetze jest spółka Sie
mensa i Volkswagena, która pro
ponuje systemy elektryczne do 
samochodów (VW). Produkcja w

polskiej filii rozpocznie się już 
„w styczniu 1993.

Spółka wykupiła hale fabrycz
ne zakładów Stilon. W  ich mo
dernizację zostanie zainwestowa
ne 7 min zł. Za dwa lata na są
siedniej działce kupionej od mia
sta firma wybuduje nowy zakład 
produkcyjny. 'W  ciągu trzech lat 
inwestycje w Gorzowskiej filii 
wyniosą około 30 min DM.

Według Hansa Ulricha Raben- 
steina, dyrektora ekonomicznego 
V W  w  Bordnetze jedną z głów
nych przesłanek otwarcia filii 
właśnie w Polsce jest dogodne 
prawodawstwo Inwestycyjne.

DALSZE INWESTYCJE 
MC DONALD*S W  POLSCE

W  1992 r. lozpoczął w  Polsce 
działalność MC Donald‘8. Firma 
otworzyła trzy testu rac je, inwe
stując 4,5 min USD. Plany na rok 
1993 przewidują zainwestowanie 

min USD i otwarcie sześciu ko
lejnych restauracji oraz trzech 
zakładów przetwórczych. Mc Do- 
nald's zamierza wytwarzać przed 
końcem roku 1993 wszystkie pro
dukty (poza opakowaniami) w 
Polsce.

Wschodni wariant „Przeminęło i wiatrem"
Na imię ma Keniz E Mourad. 

Imię otrzymała po matce — 
księżnej tureckiej, wywodzącej 
się z królewskiego rodu. który 
panował w imperium osmań
skim przez 600 lat Nazwisko, 
którym podpisuje swe utwory, 
przejęła po pradziadku, sułtanie 
Murada V, jednego z ostatnich 
władców imperium.

Jej ojciec był radżą indyjskim 
w Badalpurze. Małżeństwo rodzi
ców było nieszczęśliwe. Matka 
udała się na poród do Paryża. 
Rok po porodzie w 1941 r. zma
rła w  nędzy w wieku zaledwie 
30 lat Jej roczną słabiutką có
reczkę oddano do konsulatu 
szwajcarskiego, wychowały ją 
zakonnice. Gdy dorosła została 
dziennikarką i 12 lat przepra
cowała jako korespondentka
dziennika „Le Nouvel Observa- 
teur" w krajach Środkowego 
Wschodu. Tam postanowiła szu
kać swych korzeni i opisać fan
tastyczną historię swej matki, 
księżnej Selmy.

W  ten sposób światło dzienne 
ujrzała książka „W  imieniu 
zmarłej księżnej11. Została już 
przetłumaczona na 18 języków 
i w wielu krajach stała się best
sellerem. We Francji sprzedano 
1,2 min egzemplarzy, ltaiąrfrf 
ponad rok zajmowała tam czoło
wą pozycję na liście bestselle
rów. Nadzwyczajnym powo
dzeniem cieszyła się w  Turcji.

—  Będąc dziennikarką na 
Środkowym Wschodzie przeko
nałam się, że Zachód nie rozu
mie społeczności islamskiej. Po
wstało we mnie olbrzymie pra
gnienie przyczynić się w jakiś 
sposób do lepszego zrozumienia 
wzajemnego — powiedziała Ke
niz E Mourad korespondentowi 
norweskiej agencji telegraficz
nej NTB.

Przez cztery lata zbierała ma
teriały o swojej matce. Rozma

wiała z ponad tysiącem osób, 
spenetrowała archiwa i  biblio
teki.

— Trzy miesiące spędziłam w 
bibliotece New Delhi na czyta
niu gazet z czasów młodości 
mojej matki Z drobnych szcze
gółów odtworzyłam mentalność 
ówczesnych ludzi i  wyrobiłam 
pojęcie o tym, jakie było spo
łeczeństwo hinduskie u schyłku 
brytyjskiego panowania kolo
nialnego. Najbardziej chodziło 
mi o dokładność opisów history
cznych 1 socjologicznych —- 
opowiada autorka. I je j się uda
ło to zrobić —  książka włączo
na została do wykazu literatu
ry obowiązkowej dla studiują
cych historię Środkowego Wscho
du na prestiżowych uniwersyte
tach Harwardu 1 Stanfordu.

Krótkie życie księżnej Selmy 
przeplatało się z  najważniejszy
mi wydarzeniami historyczny
mi 1 politycznymi tego stule
cia, akcja książki toczy się na 
barwnym tle światowej historii

Selma rosła w pałacu sułtana 
w Istambule w  latach pierwszej 
wojny światowej. Były to osta
tnie dni panowania imperium 
osmańskiego. Po wojnie cesar
stwo upadło i Selma z  bezgrani
cznego przepychu trafiła do nę
dzy, towarzyszącej żydu ucho
dźców w Bejrucie A  potem by
ło małżeństwo z wyrachowania: 
poślubiła , indyjskiego radżę, 
którego przed ślubem nie wi
działa nawet z daleka. W  ten 
sposób Selma znalazła się w  In
diach tuż przed końcem brytyj
skiego panowania kolonialnego. 
Nie znalazła tam szczęścia 1 
przed drugą wojną światową, 
nie mogąc znieść takiego żyda 
uciekła do Paryża, gdzie urodzi
ła córeczkę —  przyszłą autorkę 
książki. Selma poznała tu mi
łość, ale wszystko skończyło się 
szybko 1 tragicznie —  śmiercią

W Radzie Opiekł i Troski
W  gmachu rządu na ostatnie 

w tym roku posiedzenie zebrała 
się Rada Opieki l Troski Na 
posiedzeniu zaaprobowano pro* 
6 8 , uchwały „O odbiorze, po
dziale i trybie ewidencji przesy
łek charytatywnych". Wraz z 
kilkoma poprawkami zostanie on 
przedstawiony rządowi do za
twierdzenia. Członkowie rady 
postanowili nie tworzyć fwwych

instytucji które by przyjmowa
ły, dzieliły oraz liczyły otrzy
mywaną w  sposób scentralizowa
ny pomoc charytatywną. Funk
cje Centrum Dobroczynności zgo
dnie z projektem pełnić będzie 
zarządu funduszu, założonego 
przy Radzie Opieki i Troski 
Członkowie rady zaznaczyli że 
przede wszystkim brak jest in
formacji na temat otrzymywanej

pomocy humanitarnej. Scentrali
zowana wiarygodna informacja 
jest głównym zadaniem przysz
łego Centrum Dobroczynności 

Członkowie rady zostali poin
formowani również o środkach 
Funduszu Opieki 1 Troski (ma on 
na swym koncie 1.819.249 talo
nów oraz 100 USD) jak też o 
otrzymanych przez zarząd proś
bach niektórych organizacji spo
łecznych o przydziale Im pienię
dzy.

(ELTA)

Uwaga, przedsiębiorcy 1
Dla zamieszkałych 
na Litwie Polaków

na skutek zapalenia otrzewnej. 
Za jej trumną podążał tylko je
den człowiek eunuch Zeynei 
wiemy sługa i przyjaciel z lat 
dzieciństwa w  Stambule. Ten sam 
Zeynei odwiózł córeczkę Selmy 
do konsulatu szwajcarskiego 1 
opowiedział je j historię. A  po
tem znikł bez śladu.

Autorka książki nie zadowala 
się samym tylko opisem szcze
gółów historycznych i biografi
cznych.

— Bronię Idei tolerancji wo
bec innych kultur. W e Francji 
często stoimy w obliczu niezro
zumienia i  nawet pogardy dla 
islamu i kultury islamskiej. W y
daje mi się, że cechuje to rów
nież Inne kraje zachodnie. Po*- 
nadto w moim przekonaniu zja
wisko to postępuje. Niegdyś 
sporo było specjalistów l sym
patyków kultury wschodniej. 
Dziś są oni rzadkością. A  środ
ki masowego przekazu koncen
trują uwagę wyłącznie na nega
tywnych aspektach kultu./ is
lamskiej.

Doskonale znam jednak te 
kultury 1 sądzę, że z  reguły uz- 
pają one te same wartości tyl
ko w  odmienny sposób. Istota 
islamu na Zachodzie jest wypa
czana. Podkreśla się jego skraj
ności tak jak to czynił Chomelni 
czy fundamentaliści Podążając tą 
drogą można też potępić chrze
ścijaństwo, jeśli będziemy je 
oceniać tylko na podstawie In
kwizycji Bardzo brakuje tole
rancji co w  obecnych czasach 
jest szczególnie niebezpieczne 
-— mówi Keniz E Mourad.

Jej największym pragnieniem 
jest chociażby minimalnie przy
czynić się do zbudowania mostu 
między Wschodem a Zachodem, 
gdyż bez niego nie jest możli
wy harmonijny rozwój świata.

NTB—ELTA

W  odpowiedzi na Inicjatywę 
Ambasady RP na Litwie, Mini
sterstwo Współpracy Gospodar
czej z Zagranicą RP poinformo
wało, że istnieje możliwość zor
ganizowania bezpłatnych szko
leń z zakresu zarządzania i mar
ketingu dla lrilkn osób z Litwy.

Kurs zostanie zorganizowany 
przez Międzynarodową Szkołę 
Handlu w Ryni-Lesie oraz Mię
dzynarodową Szkołę Menedże
rów w Warszawie. Program zo
stał zaprojektowany dla mene
dżerów, którzy potrzebują nau
czyć się 1 zastosować w prakty
ce kierowania przedsiębiorstwem 
wyniki sprężeń zwrotnych za
chodzących pomiędzy marketin
giem, finansami produkcją, us
ługami i ludźmi Zostaną omó
wione. następujące tematy:

—  Finanse: związki pomiędzy 
przypływami, rachunkami strat 1 
zysków oraz bilansem płatni
czym;

—  Marketing: zastosowanie w 
praktyce marketingu miz.

a) Produkcja: zależności finan
sowe 1 organizacyjne pomiędzy 
optymalnym a maksymalnym 
wykorzystaniem zdolności pro
dukcyjnych.

b) Usługi: koszty braku jako
ści 1 niezadowolenia klientów.

c) Zarządzanie zasobami ludz
kimi: szereg elementów związa

nych z  polityką płacową, szko
leniową, promocyjną, reorgani
zacją stanowisk pracy i In.

Kto może skorzystać z  kum t
*  kierownicy departamentów, 

dyrektorzy techniczni menedże
rowie.

*  młodzi kierownicy: młodzi 
menedżerowie po studiach tech
nicznych, którzy potrzebują pra
ktycznej wiedzy w dziedzinie 
zarządzania.

*  kierownicy bez specjalnego 
przygotowania w dziedzinie fi
nansów, kierownicy, którzy po
trzebują przeszkolić się na kur
sie z dziedziny finansów.

Słowem na kursie będzie się 
wykładało zasady marketingu, 
TaTrątfamł  ̂ finansowego, plano
wania, sprawozdawczości restru
kturyzacji przedsiębiorstw pro
dukcyjnych, transferu techno
logii z punktu widzenia użytko
wnika (jak kiedy l gdzie kupo
wać technologię, metody ustala
nia cen, sposoby płatności gwa
rancje' inwestycyjne i In.).

Kurs będzie trwał od 11 da 
14 stycznia 1993 r. od godz. 
9 do 18. Dla kilku osób z Lit
wy, jak już mówiliśmy, zorga
nizuje się bezpłatne szkolenie. 
Osoby, które pragną przejść 
kurs muszą zarejestrować się w 
redakcji „Kuriera** 4—5 stycz
nia 1993 r. od godz. 9 do 11,- 
teL 42-79-56.

W A G O N Y  ZNAJD Ą SWYCH W LASC IC IE LI

Kolej litewska otrzyma około 
13 tys. wagonów towarowych. W  
tej sprawie zakończono rozmowy 
<na prowadzonych w  Mińsku ne- 
gocjacjach przedstawicieli kolei 
Wspólnoty Państw Niepodleg
łych. Litwy, Łotwy 1 Innych by
łych republik sowieckich. Ogó
łem w byłym ZJwiązku jest oko
ło 1,5 min wagonów towarowych. 
Dyrektor ds. ekonomiki państwo

wego przedsiębiorstwa „Koleje 
Litewskie". G. Seliwoniec powie
dział kor.' ELTA, że na przewo
zy miejscowe Litwa potrzebuje w 
przybliżeniu 4 tys. wagonów to
warowy cii, 13 tys. zaś powinno 
wystarczyć również do łącaio- 
ści ze Wschodem. Między Inny
mi, w przybliżeniu Litwa obec
nie eksploatuje właśnie tyle wa
gonów.

Oszczędzają gaz
W  rejonie święciańskim 14 tys. 

rodzin korzysta z kuchenek na 
gaz ziemny, którego ostatnio 
chronicznie brakuje. Ceny na gaz 
stale rosną. Przechowuje się go 
w specjalnych podziemnych 
zbiornikach lub w  butlach. W  
pierwszym przypadku nie można 
skontrolować ile zużyło go okre
ślone mieszkanie. Dlatego nie
którzy mieszkańcy włączają gaz 
w  celu ogrzania mieszkania, a

tymczasem Innym brakuje go do 
przyrządzenia obiadu. Jak osią
gnąć, by gaz oszczędzano? Spra
wę tę rozważono w  rejonie I  
znalazło się wyjście. Mieszkańcy 
domów wiełomieszkaniowych za
częli instalować u siebie butle, 
gazowe, odłączając się w ten 
sposób od zbiornika wspólnego 
użytkowania.

N. NEEZAMOW

S P O R T
BIEGIEM W ~  N O W Y ROK

Nie mieli spokojnych Świąt 
Bożonarodzeniowych tego roku 
zapewne organizatorzy tradycyj
nego wileńskiego Biegu Noworo
cznego. Do startu zostawały li
czone dni a na liście znajdowa
ło się ledwie... 70 chętnych. Do
piero 27 grudnia, gdy do biegu 
zrobiło się „za pięć dwunasta", 
lista ta gwałtownie wydłużyła się 
do ponad 600 uczestników, skąd 
dyrektor stadionu „Zalgiris'*, a 
zarazem grający od lat organi
zacyjne „pierwsze skrzypce** w 
Biegu Noworocznym J. Grigas 
mógł odetchnąć z ulgą.

Uczestnicy mieli do pokona
nia dystans 12 km. Wśród męż
czyzn pod nieobecność najlep
szych biegaczy sposobiących się 
do Biegu Noworocznego w  Mo
nachium, jako pierwszy na me
cie po pokonaniu lekko przy
sypanej ponową oblodzonej trasy 
zameldował się A. Balćiunas z 
Olity. Jego czas —' 40 min. 
13 sek. Dalsze lokaty zdobyli D. 
Saućikovas z Szawel 1 D. Vir- 
bickas z Wilna. Wśród kobiet 
zwyciężczynią została wielokrot
nie triumfującą zresztą w tej im
prezie wilrdanka R. Czistiakowa 
— 47.40, wyprzerzając wilnian- 
ki N. Akstiniene 1 S. Vovieriene.

Wśród chłopców nagrodę dla 
zwycięzcy otrzymał wilnianin E.

Sabaliauskas, wśród dziewcząt 
najlepsza była GL Kiliute z Ro- 
kiszek, a wśród weteranów trium
fowali A. Barancow z rejonu sza- 
kieskiego 1 T. Rapkonavićiene z. 
Szawel.

Zgodnie z tradycją na starcie- 
nie zabrakło tych, którzy pop
rzednio wielokrotnie brali udział 
w Biegach Noworocznych, a V. 
Veżevićius z Szawel, wilnianie J. 
Bućelis 1 V. Stanevlćlus mogli się 
pochwalić, że nie opuścili 
żadnego z 16 dotąd zorga
nizowanych. Dystans ścierając 
pot z czoła pokonywali bok o 
bok jakże różni wiekiem uczest
nicy: S. Penkauskas z Kowna, 
jako ten najstarszy, lkzył 82 la
la, a S. Stanevićiute z  Janowa 
^  ledwie lat 9.

KOPALI TRAMPKARZE

Młodzi trampkarze wileńskiej 
„Polonii", trenujący przy Wileń
skiej Szkole Średniej im. Syro
komli wzięli ostatnio udział w 
halowym turnieju błyskawicznym 
z udziałem rówieśników urodzo
nych w  latach 1977—78, repre
zentujących barwy wileńskich 
drużyn „Reola", „Liepsnele" 1 
„Svajotojas“ .

Występ w  gronie znacznie bar
dziej doświadczonych rywali nie 
wypadł żenująco. Piłkarze „Po
lonii" ulegli co prawda „Reołi** 
— 4:9, „Liepsnele" —  4:8, ale 
zwyciężywszy ,,Svajotojasa" —  
10:9 uplasowali się na 3 mlejs-



„ K U R I E R  W I L E Ń S K I ”
30 grudnia 1»92 r. »|r.

O indeksowaniu płac i innych wypłat
(Dokoóaeale ze str. 1)

we wynagrodzenia taryfowe —  
do setnych części tatonów), z 
wyjątkiem podanego w załączni
kach 1 1 7  minimalnego uposaże
nia słupowego (255 rubli) pra
cowników i robotników, które 
podnosi się do 2040 talonów i 
w załączniku 6 —  godzinowe wy. 
nagrodzenie taryfowe robotni, 
kdw I kategorii (1,5 rubla), 
które podnosi się do 11,9 talo
nu. Te wymagania stosowane 
są również podczas ustalania upo
sażeń służbowych asystentów w 
trybie wskazanym w ustępie dru
gim punktu 4 uchwały rządu 
Republiki Litewskiej, nr 240 z 6 
kwietnia 1992 r. MÓ zatwierdze
niu asygnowań budżetu państwo, 
w ego Litwy na rok 1992 na 
naukę i  studia".

Nadał obowiązują inne warun
ki opłaty pracy, przewidziane w 
uchwale rządu Republiki Litew
skiej nr 250 z 27 czerwca 1991

Tymi wymaganiami należy się 
kierować pozy zwiększaniu płac 
pracowników finansowanych z 
budżetu instytucji i organizacji 
zatwierdzonych innymi uchwała
mi rządu Republiki litewskiej z 
wyjątkiem: nauczycieli, których 
uposażenie służbowe ustalone w 
1 punkcie załącznika 1 uchwały 
rządu Republiki Litewskiej nr 
250 z  9 lipca 1991 r. „O  za-j 
twierdzeniu uposażeń służbowych 
(wynagrodzeń taryfowych) pra
cowników instytucji i organiza. 
ej! kultury oraz oświaty", pod
nosi się 11,9 razy (zaokrąglając 
je do dziesiętnych), kierowników 
i  innych urzędników organizacji 
władzy i administracji państwo, 
wei oraz praworządności, któ
rych płace są regulowane zgod
nie z  uchwałą rządu Republiki 
Litewskiej nr 499 z  29 listopada 
1991 r. „O  tymczasowym dośr 
wiadczalnym trybie płac kiero
wników i innych, urzędników or
ganów władzy państwowej, ad- 
ufinistracji . państwowych i or- 
ganów praworządności1'. (Dzien
nik Ustaw, 1992, nr 3—62), pra
cowników. naukowych i  pedago
gów instytucji nauki i studiów, 
których płace regulowane są 
zgodnie z uchwałą rządu Repu
bliki Litewskiej nr 403 z  23 li
stopada 1991 r. oraz oficerów, 
podoficerów i szeregowych 
wojsk ochrony kraju i systemów 
spraw wewnętrznych, których u- 
posażenie służbowe jest regulo
wane zgodnie z  uchwałą rządu 
Republiki Litewskiej nr 39 z  23 
stycznia 1992 r. „O trybie upo
sażenia służbowego oficerów, 
podoficerów i  szeregowych wojsk 
ochrony kraju i systemów spraw 
wewnętrznych Republiki Litews
kiej.".

Polecić Ministerstwu Kultury 
i Oświaty oraz Ministerstwu 
Zdrowia, aby w  ciągu tygodnia 
przedstawiły rządowi Republiki 
Litewskiej projekty zmiany uch
wały rządu Republiki Litewskiej 
nr 270 z 9 lipca 1991 r. i  uch
wały nr 276 z 12 lipca 1991 r., 
przewidując w nich zróżnicowa
ne płace dla pracowników.

3. Ustalić, że w styczniu 1993 
roku przedsiębiorstwa państwowe 
i państwowo - akcyjne mają 
prawo zwiększania średnich płac 
pracowników o sumę równą 12 
proc. średnich płac pracowników 
sektora państwowego, otrzyma
nych w grudniu 1992 r., jednak
że średnie płace pracowników 
przedsiębiorstw mogą być pod. 
niesione nie Więcej niż dwukro
tnie wi porównaniu ze średnim 
wynagrodzeniem pracowników 
sektora państwowego, otrzyma
nym w  grudniu 1992 r.

W  przedsiębiorstwach, w któ-
7  pracy w
styczniu 1S93 I  Iw porthSLh.' 
1 v 1992 Pprodukcja (zakres prac, ushfg), 
średnia płaca pracowników mo
że być zwiększana o  0,6 proc. 
za każdy procent zwiększenia 
rozmiarów produkcji (prac, us 
h*g), przy czym' rozmiary pro
dukcji ocenia się według cen i 
taryf z listopada 1Ó92 r. Wobec 
przedsiębiorstw, w  których śre
dni* płaca pracowników , w sty- 
conu 1993 r/ wzrośnie więcej

niż przewidziano w  tym punkcie, 
będą stosowane sankcje ekono
miczne —  przedsiębiorstwa bę
dą płaciły z pozostającego im 
zysku kary do budżetu państwo, 
wego Litwy w  trybie ustalonym 
w  punkcie 1-5 uchwały rządu 
Republiki Litewskiej nr 836 z 
5 listopada 1992 r. „O regulo
waniu wzrostu średnich płac pra
cowników przedsiębiorstw pań. 
stwowych i' państwowo - akcyj
nych w  listopadzie —  grudniu
1992 r.*\

(Nadal obowiązują punkty 1, 6 
oraz 3, 4 i 5 uchwały rządu Re
publiki Litewskiej nr 838 z  5 
listopada 1992 r.

4. Ustalić, że od 1 stycznia
1993 r.:

4.1. o  20 proc. zwiększa się 
odszkodowanie (z wcześniejszy
mi podwyżkami), otrzymywane 
za uszkodzenie zdrowia lid) z 
powodu śmierci poszkodowane
go.

Tryb ten stosowany jest wo
bec osób, otrzymujących wska
zane odszkodowanie albo tych, 
które do 1 stycznia 1993 r. uzy
skały prawo do otrzymywania 

*go;
4.2. indeksowane odszkodowa

nie, otrzymywane za uszkodzenie 
zdrowia, nie może być mniejsze 
od części indeksowanej, minimal
nej płacy, odpowiadającej pro- 
centowa utraty zdolności do pra
cy zawodowej poszkodowanego, 
a indeksowane odszkodowanie, 
które osoba otrzymuje z powo
du śmierci poszkodowanego, nie 
może być mniejsze niż połowa 
indeksowanej minimalnej płacy.

4.3. o 20 proc. podnosi się za- 
siłki dla osół\ otrzymujących za
siłek z tytułu tymczasowej nie
zdolności do pracy; dla bezrobo
tnych, otrzymujących 7-asfrki z 
tytułu bezrobocia (z wyjątkiem 
minimalnego i maksymalnego); 
dla kobiet przebywających na 
urlopach macierzyńskich i otrzy
mujących zasiłki z tytułu macie
rzyństwa.

Tryb ten jest stosowany, je
żeli wypzczególunione zasiłki, z 
wyjątkiem zasiłku z tytułu bez- 
roboda, zostały przyznane przed 
1 stycznia 1993 r.

iWobec bezrobotnych tryb ten 
stosuje się, jeżeli zasiłek z  ty
tułu bezrobocia został przyzna
ny do 1 lutego L993 r.;

4.4. przy obliczaniu przecięt
nych płac pracowników instytu
cji 1 organizacji budżetowych 
(kompensacyjnego zarobku) w 
przypadkach przewidzianych 
przez ustawy, jak też kompen
sacyjnego zarobku pracowników 
przedsiębiorstw i organizacji 
zmierzających do osiągania ży
wców w celu wypłacenia' zasił
ków z  tytułu państwowych ubez
pieczeń społecznych asumę zwię. 
kszenia zmienionej >y/trybie usta. 
lonym uchwałą rządu Republiki 
Litewskiej nr 836 z 5 listopada
1992 r. dla konkretnego praco, 
wnika, dołącza się do zarobku 
miesięcy obliczanego okresu, w 
których zgodnie z  podanymi u- 
cbwałami rządu Republiki Litew
skiej nie były zwiększane płace 
(zależnie od faktycznie orzepra- 
cowianego czasu). Tryb ten sto
sowany jest również pjrży obli
czaniu średnich płac pracowni- 
kom, których płace reguluje się 
uchwałą rządu Republiki , Litew. 
sklej nr 480 z 23 listopada. 1991 
T., uchwałą nr 499 z 29 listopa
da 1991 r. i uchwałą nr 39 z 23 
stycznia 1992 r.

(Zaproponować przedsiębiorst
wom i organizacjom zmierzają, 
cym do osiągania zysków, aby 
stosowały ten tryb parzy oblicza- 
niu średnich płac w celu wy. 
płat ze środków przedsiębiorst
wa lub organizacji.

5. Ustalić, że od 1 stycznia
1993 i jg g g

6.1. emeryturę przyznaną nie- 
pracującym emerytom Z podwy
żkami i  kompensatami (bez pań
stwowej dopłaty socjalnej) zwię
ksza się o 20 proc.:

5.2. pracującym emerytom e- 
meryturę zwiększa się. zgodnie z 
punktem 2 uchwały rządu Repu
bliki Litewskiej nr 201 z 30 
marca 1992 r. „ o  wypłaceniu e- 
merytur w związku ze zmiana 
indeksu cen" (Dziennik Ustaw, 
1992, nr 16—450).

Zatwierdzić i stosować od 1

stycznia 1993 roku współczynnik 
indeksowania emerytur pracują, 
cych emerytów —  1*2.

6. Wypłacać od 1 stycznia 
1993 r. niepracującym emery
tom państwowy dodatek socjal
ny w  wysokości z  grudnia 1992 
r.t który był obliczony na pod
stawie emerytury z  grudnia 1992 
r.

?. Ustalić, że od 1 stycznia 
1993 roku fundusze stypendiów 
studentów szkół wyższych, ucz
niów szkół pomaturalnych i za
wodowych zwiększa się o 30
PTOC.

(Uznać za tymczasowo nieważ
ny od 1 stycznia 1993 r. aż do 
osobnego rozporządzenia -rządu 
Republiki Litewskiej punkt 2 
uchwały rządu Republiki Litew. 
sklej nr 225 z 2 kwietnia 1992 
r. „O  stypendiach studentów wy
ższych uczelni, uczniów szkół 
pomaturalnych i zawodowych" 
(Dziennik Ustaw, 1992, nr 17— 
473).

8. Zwiększyć kompensatę wy
datków na wychowanie przed, 
szkolne dla rodzin, wychowują
cych w domu dzieci w  wieku od 
półtora do trzech ‘łat, jak też 
dla rodzin, mających tir oj e i wię
cej dzieci w  wieku do lat 16 
(uczniów —  do 18 lat), za dzieci 
od półtora roku aż do podjęcia 
przez nie nauki w szkole i od 
1 stycznia 1993 r, wypłacać po 
340 talonów miesięcznie na każ
de dziecko, nie uczęszczające do 
przedszkola.

9. Polecić Ministerstwu Finan
sów:

9.1. przydzielać środki z budże
tu państwowego Litwy, a zarzą
dom miejskim i  rejonowym —  z 
budżetów samorządów na zwię
kszenie przewidzianych w punk
cie 2 niniejszej uchwały płac 
dla pracowników instytucji i or. 
ganizacji budżetowych (licząc na 
każdą jednostkę etatową, jaka 
była przy przyznawaniu dodat
kowych asygnowań zgodnie z  
uchwałą rządu Republiki Litew
skiej nr 250 z  27 czerwca 1991 
r. oraz uwzględniaj ąc to, że de
cyzją rządu Republiki litewskiej 
zmniejszono średnio o 15 proc. 
liczbę etatów pracowników in
stytucji władzy - i administracji 
państwowej) oraz na inne wypła
ty podwyższone w  myśl tej uch. 
wały.

iW ciągu 10 dni rozdzielić prze
widziane grodki ministerstwom, 
departamentom, innym służbom 
państwowym oraz samorządom. 
Ministerstwo Finansów w razie 
potrzeby może przyznawać kre
dyt budżetu państwowego Litwy 
(nie zaliczając procentów) bud. 
żetom samorządów za realizację 
środków przewidzianych w ni
niejszej uchwale;

9.2. przekazać Zarządowi Pań
stwowych Ubezpieczeń Społecz
nych środki, niezft>ędne do wy
płacania państwowych dodatków 
socjalnych i  zasiłków socjalnych, 
wypłacanych przez asekurato- 
rów:

10. Zarząd Państwowych Ubez
pieczeń Społecznych powinien 
przydzielać z państwowego bud
żetu ubezpieczeń społecznych na 
1993 rok środki na podniesienie 
przewidzianych w  punkcie 2 ni
niejszej uchwały płac pracowni
ków instytucji państwowych u- 
bezpieczeń społecznych i innych, 
finansowanych z budżetu państ
wowych ubezpieczeń społecznych. 
Na podniesienie wypłat ubez
pieczeń społecznych, przewidzia
nych w niniejszej uchwale, mogą 
być wykorzystywane również do
chody z działalności Zarządu 
Państwowych Ubezpieczeń Społe
cznych, w tym również zebrane 
dywidendy za wkłady depozyto
we.

Premier 
Bronlslovas LUBYS 

Minister Opieki Społecznej 
Teodora* MEDAISKIS

D EBIUT  POLSKIEJ ORKIESTRY KAMERALNEJ

Powodzenia i wytrwałości!
Wydarzenie to odnotowujemy 

z  ogromną radością. Przez lata 
cieszyliśmy ęię z  działalności 
polskich zespołów pieśni i  tań
ca rodem z Wilna i Wileńsz- 
czyzny. Czuliśmy jednak pewien 
niedosyt, tym bardziej, że gro
no młodych uzdolnionych bądź 
wręcz utalentowanych muzyków 
Polaków stałe nam się powięk
szało, częstokroć z dyplomami 
konserwatorium, ewentualnie in
nych uczelni muzycznych. By
najmniej więc nie pomniejszając 
roU, j,aką odegrały i nadal od- 
grywają te zespoły, prezentują, 
ce zasadniczo repertuar ludowy, 
coraz częściej słyszało się, że 
stać nas wreszcie na wykonaw
stwo muzyki poważnej.

Pierwszą, jakże wspaniałą jas
kółką był chór męski „Domini- 
caoes Vilnensis" założony przez 
Zbigniewa Lewickiego. Zespół 
prezentował się z powodzeniem 
już kilkakrotnie, a ostatnio pod. 
czas wielkiej uroczystości z  oka. 
zjji obchodów w  Wilnie roczni, 
cy Niepodległości Polski w ko
ściele św. Piotra i Pawła, gdy 
nabożeństwo celebrował sam nu
ncjusz papieski na Litwie.

Wypada także przypomnieć, 
że 4 czerwca br., w 120 roczni
cę Śmierci Stanisława Moniuszki 
w  Wilnie zadebiutował Kwartet 
Smyczkowy noszący imię tego 
wielkiego kompozytora polskie
go. Kwartet powstał również z 
inicjatywy Zbigniewa Lewickiego.
I oto w  dniu 27 grudnia w  ko
ściele Sw. Ducha słuchaliśmy ko
lejnego polskiego zespołu —- Or
kiestry Kameralnej. Znów pod 
patronatem niestrudzonego Zbi

gniewa Lewickiego. Doprawdy 
ten uzdolniony muzyk wziął z* 
punkt honoru zrewolucjonizowa
nie naszego wileńskiego polskie
go żyda muzycznego.

Debiut Orkiestry więc nastą
p i  a na tę okazję wybrano 
dzieła, które stały się sprawdzia
nem muzykalności wykonawców: 
poczynając od Antoniego VJval- 
diego poprzez Alessandro Scar
lattiego („Canzonetta", solista 
Romuald Olechnowicz, tenor), Ba
cha, a kończząc Symfonią Sal- 
sbureką W. A. Mozarta.

Oto oni, którzy w ten miły 
wieczór w oktawę Świąt Bożego 
Narodzenia przynieśli zgromadzo
nym w  kościele św. Ducha tyle 
radości i tyle wspaniałych wzru
szeń: Zbigniew Lewicki, Anżeła 
Borkowska, Tomasz Lewicki, E- 
wa Piotrowska (skrzypce), Er
nest Jepifanowas, Aleksander 
Suphocki (wiolę); Tomasz Kor
czyński (wiolonczela); Gerard 
Łatkoiwdd (kontrabas); Andrzej 
Pilecki (^>inet i organy).

Ks. proboszcz Jan Kashikie- 
wicz dziękując za ten piękny 
wieczór, za ten dar przybliżenia 
świata wspaniałej muzyki ży
czył zespołowi pomyślności. My 
z  kolei —  wytrwałości w  pod
noszeniu nas na duchu.

Halina JOTKIAłŁO
N A  ZDJĘCIU: niestety, nie u- 

dało się utrwalić ) wszystkich 
członków •'Wileńskiej Polskiej 
Orkiestry Kameralnej pod kie
runkiem Zbigniewa Lewickiego. 
Sądzimy jjednńk, te pkazji kju 
tema w przyszłości nie zabrak
nie.

Fot. Walery Charta

Gwiazdka w Bezdanacb
(Biała puszysta noc. Nad nią 

gwiazdy 1 tajemnica. „...Chrystus 
się rodzi, nas oswobodzi..." Ser. 
ca ludzkie napełnia radość. Cbcą 
nieść ją  między innych. Dzielić 
między wszystkich.

„...Anieli grają, króle wita
ją, —  Pasterze śpiewają, bydlę
ta klękają, — Cuda, cuda ogła
szają". O  tej nowinie głośno by. 
ło również w Bezdańskiej Szkole 
pod Wilnem. Na wieczorku w 
polskich klasach początkowych. 
Po raz drugi od powojennych 
czasów łamano się opłatkiem. 
Wszyscy wzajemnie składali so-. 
bie najlepsze życzenia. 35 dzie
ci, ich rodzice, nauczycielki Ma
ria Komaiszko, Franciszka Janko, 
wska, Wiesława Wojnicz, Danu
ta Slawlnskiene, zastępca dyrek
tora Genowefa Czepułkowska, 
dyrektor szkoły Aleksander Koz
łowski

Pierwszy raz to było przed 
rokiem. A le bez księdza. Teraz 
zaproszono ks. Dariusza Stańczy
ka.

Pomimo nawału pracy obiecał 
przyjechać. I przybył. Od razu 
po uroczystościach na Uniwersy
tecie Polskim w Wilnie. Był — 
jak zawsze — bardzo bezpośred

ni i roześmiany. Dla każde gej 
miał odpowiednie słowo. Z dzie
ćmi bawił się jak ich rówieśnik, 
nie bojąc się ośmieszyć. 

Zapomnieć, o  sobie 
być dla tanych 
to nleogaralęte Szczęście 

uśmiecha 
bajki

(D. Stańczyk)

Tego wieczoru wszyscy tu by
li dla innych. Rodzice nakrywali 
do świątecznego stołu. Nauczy
cielki czuwały nad scenariuszem 
Jasełek. „Gloria, gloria, gloria jn 
ezeelsis Deo" — anielsko śpie
wała trzecioklosistka Tania Au- 
ziak. Siedmioletni Karolek Gry- 
cewicz wciąż się śmiał i nie od
stępował księdza ani na krok.

Pachniało choinką i czekolad
kami od Świętego Mikołaja. Ma
luchy na wyścigi deklamowały 
wiersze. To znowu chórem śpie- 
wtały kolędy. Śmiały się oczy 
rodzicom. Nad ostatnim akcen
tem wieczoru trudziły się nau
czycielki.

Zniszczona niegdyś szkoła w 
•Bezdanach nawraca się do pol
skości i wiary. -nr

Leokadia KOMAISZKO

DZIŚ „W IL IA " DO (POLONEZA I MAZURA ZAPROSI
Polskiego Ludowego Zespołu 
Pieśni i Tańca „Wilia". Tego
roczne świąteczne widowisko zo
stało wyreżyserowane przez kie
rownika artystycznego zespołu 
Czesławę By lińską nieco inaczej. 
Zabrzmi wiele nowych i  odno
wionych w repertuarze utworów. 
Artyści „W ilii" zaśpiewają i za-

WleczoDean *o igodz. 19.30 w 
Ralagu Kultury ZZ na Górze 
Boaffalcrfwej (zabrzmią. Jaż sió
dmy rok z rządu, uroczyste a- 
kondy polskich tańców narodo
wych. Znowu pożegnamy odcho
dzący trok „W  rytmie poloneza i 
mazura" w wykonaniu Zasłużo
nego dla Kultury Polskiej —

taic®> również znane i 
ne przez widzów polonez O#*- 
slclego .^Pożegnanie O ijjy2?? ' 
słynny mazur z opery 
wa Montuszzki „Sra*™? D w r 
i ta.

Dziś, 30 grudnia, dpleszde 
Górę Bouffałową. Bilety są w ka
cie do nabycia od południa 
aż do irozj*x*ę<śa

Alina LASSOTA



„K  U R 1 E R W 1 L  E N S K  1"
30 grudn ia  1992 r.

Nasze wywiady

Gdy na zmianę 
przychodzi nowum

Pierwszym. tradycyjnym 
pytaniem, jakie dziś zadaje
my swoim znajomym bywa 
najczęściej: Co słychać, czy 
masz pracę? Jeśli tak, moż
na się uważać za szczęśliw
ca. Aktualnie bowiem nawet 
solidne zakłady „urlopują , 
a dobrzy fachowcy są bez 
pracy i dorabiają jako łado
wacze w  różnych spółkach 
akcyjnych.

Pytanie „Co słychać?" za
dałam w  Wileńskim Zak
ładzie Sprzętu Elektropo- 
miarowego. Dyrektor Vincas 
Babilius odpowiedział, ze ie- 
i l i  szukam pustych hal pro
dukcyjnych, bezrobotnych, 
super trudnych i  dramatycz
nych sytuacji, to nic o  tych 
rzeczach nie może mi powie
dzieć. Ucieszyłam się w ięc 
szczerze, że jest ktoś, komu 
jeszcze w  dobie obecnej nie
źle się ż y je  i zainteresowa
łam bliżej, w  jak i spo
sób im się to udaje.

Dyrektora zakładu Vincasa 
Babiliusa znam nie od dziś. 
Pracuje tu bowiem już 30 lat, 
z czego 12 na kierowniczym 
stanowisku. Różnie w  ciągu 
lego okresu układały się lo 
sy zakładu, raz w ięcej uśmie
chała się fortuna, raź mniej, 
ale litewskie liczniki .zawsze 
były dobrze znane w  całym 
byłym Związku Radzieckim i 
nie' tylko. Pod tym względem 
załoga przez długie lata ut
rzymywała monopol.

Obecnie sytuacje kardynał- 
nie zmieniła się zarówno po
litycznie, jak i gospodarczo. 
Rozpadł się Związek, a wraz 
z nim w ie le  struktur gospo
darczych, krajami zawładnął 
chaos. Trudny to okres dla 
ludzi mało energicznych i nie- 
przedsiębiorczych, bowiem 
w  tym bezładzie w yłon iło  się 
.sporo cwaniaków, którzy e- 
legancko umieją wyprzedzić 
słabszych lub po prostu ich 
oszukać. Rozwinął się nieu
czciw y biznes, korupcja, co 
n ie  tylko nie przysparza nam 
dobrobytu, lecz jeszcze bar
dziej pogłębia kryzys, bezro
bocie.

• Jak w tych nkbiiaił prze
trwać, odnaleźć siebie, zająć się 
czymś potytecznym i czy to w

ogóle jest mot- 
Uwe? — pytam 
pana Vlncasa.

—  Jak naj
bardziej moż
liwe i realne.
N ie  jesteśmy 
ani nieuczci
wi, ani nazbyt 
obrotni, a je 
dnak żyjemy, 
i wydaje się,
>e całkiem zno
śnie. Lekkie
go  życia nig
dy nie mieliś
my, nawet w  
okresie stag
nacji. O trzy
mywaliśmy tylko tyle ile za
robiliśmy, państwo nas prawie 
nie dotowało, a w ięc przyzw y
czailiśmy się do własnego 
chleba. Inna sprawa, że  w ów 
czas byliśmy całkowitymi mo
nopolistami, dziś sytuacja sto
pniowo ulega zmianie, w ięc 
trzeba myśleć, a że myślenie 
chyba nikomu jeszcze nie 
wyszło na złe, to i nam ono 
sporo pomogło.

—  Czy chce Pan powiedzieć, 
te nie macie przestojów, nie 
pozwalnialiście lodzi i £« rmalnie 
pracujecie?

—  W łaśnie tak. Pracujemy 
normalnie p ięć dni w  tygod
niu. W  ciągu ostatnich dwu 
lat odeszło od nas około  800 
osób, jednak n ie jest to  
związane z  redukcją. Ludzie 
szukają gdzie lepiej, a w ięc 
część odeszłą do spółek p ry
watnych, niektórzy po prostu 
założyli jaikiś własny interes. 
Ostatnio proces ten ustabili
zował się i w  zasadzie mamy 
stały kontyngent.

— W  ciągu wielu lat mieliście 
na swoje wyroby monopol, a jak 
się obecnie mają sprawy?

—  Tak, byliśm y m onopoli
stami. Praktycznie bow iem  
w  tamtych czasach w  całym 
Związku Radzieckim nikt n ie 
produkował liczników. Zaopa
trywaliśm y w ięc w  n ie  by ły  
Związek, eksportowaliśmy ta
kże za granicę. Faktycznie 
monopolistami ~ pozostajemy 
nadal, pomimo, że liczniki 
próbują już robić n iektóre 
zakłady w  Rcsji. Zw yk le w y 
chodziliśmy na eksport przez 
Moskwę, w  1989 roku w zię

liśmy tę sp iawe w e  własne 
lęce. Obecnie nasza produ
kcja idzie również niemal do 
wszystkich byłych republik 
związkowych, a także za gra
nicę. Zasadniczo są to kraje 
A z ji, A fryk i, Am eryk i Połud
n iow ej i Środkowej. W arto  
nadmienić, że eksport z  7—  
8 proc. wzrósł obecnie do 20 
— 25 procent. W łaśn ie w  u- 
biegłym  roku sporo zrobiliś
my, b y  w y jść  na zachodni 
iynek. Zmodernizowaliśmy 
park maszynowy, kupiliśmy 
nowe technologie. .Dzięki 
tym posunięciom uległa pop
raw ie jakość, a  to  oznacza, 
że jeśU dotąd sprzedawaliś
m y liczn iki po 5— 6 dolarów, 
to  obecnie po 8— 10. A b y  za
robić, należy myśleć. Chcąc 
zdobyć szerszy rynek, do ta
kich kra jów  jak  Pakistan, 
Turcja, M aroko wysyłam y 
ty lko  zmontowane w ęzły , tam 
zaś montują całe liczniki. 
W ra z  z  Kuba mamy np. 
wspólne przedsiębiorstwo. W  
taki sposób p łacim y niższe 
podatki, co  jest w ygodne dla 
obu stron. By pozyskać za
chodniego partnera, udziela
m y do 6 m iesięcy kredytów . 
W łaśc iw ie  całą naszą pracę 
opieram y na trzech podstawo
w ych  kierunkach: inwestowa
nie w  produkcję, poszukiwa
nie najniższych podatków  o- 
raz udzielanie kredytów . Po
sunięcia te  pom agają nam nie 
ty lko przetrwać, a le kroczyć 
do przodu.

—  Wielu producentów oskar
ża się dziś na brak surowców. 
Jak wasz zakład radzi sobie w

te) sytuacji?
—  Nawiązaliśmy dobre 

kontakty z  Rosją, Ukrainą, 
Białorusią. Utworzyliśmy z 
nimi wspólne przedsiębiorst
wa. K ra je te dostarczają nam 
na ulgowych warunkach su
rowców, my im pomagamy 
opanować produkcję liczni
ków, dostarczamy w ęzły i po
trzebne detale. Korzyści bę
dą obopólne. Tamta strona 
będzie produkować liczniki, 
a m y otrzymamy materiały i 
dywidendy.

— Czy nie obawiacie się, te 
będziecie midi konkurentów i 
stracicie monopol?

—  N ie. W  tej chwili ro
bimy jeszcze dwutaryfowe li
czniki, które szczególnie w y 

godne są w  produkcji, bowiem  
nocna taryfa iest o  połowę 
tańsza. M ogą  je  sobie zains- I 
lalować także mieszkańcy do 
ogrzewania mieszkań, ciep
larni, w ody  w  każdej innej 
sferze gospodarczej. Cena ta
k iego  licznika f i  5 tysięcy 
talonów.

M am y dobre kontakty z  
N iemcami i w  czerwcu p rzy - ’ 

szłego roku mamy zamiar roz
począć produkcję w ielotary- 
fow ych  przem ysłowych liczn i
ków  o szczególnie wysok ie j 
dokładności, a w ięc  będą ba
rdzo pomocne w  oszczędza
niu energii- Liczniki te  będą 
wytwarzane na zachodnich e- 
lementach.

W spółpracu jem y również z  
pokrewnym i firmami z  A m e
ryki, Danii. W  przyszłości 
zamierzamy nabyć najnowsze 
zachodnie technologie i  roz
począć produkcję liczn ików  
na gaz i ciepło. N ie  będzie 
to tania przyjemność, ale w y 
godna i  szybko się okupi. K a 
żdy  mieszkaniec będzie w ów 
czas płacił ty lk o  ty le , ile  zuży
je , będzie m ógł także wecHe 
w łasnego życzen ia regulować 
ciepło. System ten jest dobrze 
ju ż  znany w  całym  cyw ilizo 
wanym  św iecie  i  wsjpaniale 
zda je egzamin, bow iem  ceny 
na energię  elektryczną stale 
rosną i n ic  się nie zanosi na 
to ,-b y  się ustabilizowały.

—  Madę ładne plany, jeśli 
chodzi o produkcję, ale przed et 
zakład jest jn i stary 1 z jpewnoś
cią za ciasny. Czy w  tym zakre
sie madę jakieś plany?

S p iS f Owszem. Zam ierzam y u- 
tw orzyć szereg mniejszych, a- 
le  nowoczesnych zakładów, a 
nasz olbrzym  umrze śm iercią 
naturalną. Tak ie  jest praw o 
życia  i  n ie ma w  nim żadnych 
w yją tków . G dy na zmianę 
przychodzi nowe, stare musi 
odejść.

■—  2yczę powodzenia 1 dzię
kuję za rozmowę.

Julitta TRYK 
Fot W . Charin

Wiadomości 
i Sankt Petersburg*
• 25 grudnia met Sankt Peters- 1 
burga Anatolij Sobczak przyjął l  
pełnomocnika stałego przedstawi- 1 
delstwn rządu Republiki Litew- I  
sklej w Sankt Petersburgu Ju- 1 
rade Laućiute. Udokładniono sta- 1 
nowisko Litwy w sprawie udzia- i 
łu w międzyparlamentarnej sesji 
krajów Wspólnoty Niepodległych 
Państw i w innych p rzedsięwzię- 
ciach takiego rodzaju. Omówio
no perspektywy rozwoju stosun
ków Litwy i  Sankt .Petersburga 
oraz sposoby ich realizacji. Ana
tolią Sobczak zapewnił, te Sankt 
Petersburg nadal będzie przest
rzegał swych zasad —r będzie po. 
pierał Litwę kroczącą drogą nie
zależności i współpracował na 
zasadach obopólnej korzyśd.

0 0 0
26—27 grudnia w Sankt Pe

tersburgu odbyły się imprezy z 
okazji 100-da Litewskiego Sto
warzyszenia Kulturalnego
26 grudnia uroczyśde odsłonięto 
tablicę pamiątkową na domu 
przy ul. Rimskiego - Korsakowa 
nr 65, gdzie mieszkał Mikalojus 
Konstantinas Ciurlionis. Wieczo. 
rem w jednym z  najpiękniej
szych budynków w centrum 

. Sankt Petersburgu odbył się uro
czysty wieczór i wieczornica lu> 
dowa.

(ELTA)
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0  jednorazowych wypłatach 
bożonarodzeniowych i noworocznych

Uwzględniając propozycję tym
czasowo p.o. prezydenta Repub
liki .Litewskiej A. Brazauskasa, 
•rząd Repubdiki Litewskiej, posta
nawia:

l. Przeznaczyć z budżetu pań
stwowego Litwy jednorazowe 
wypłaty bożonarodzeniowe i no- 
woroęzne: :

1.1. utrzymywanym na koszt 
państwa dziedom, przebywaj ą- 
2 ? 1. w <*omach niemowlęcia, 
dziecka, w pensjonatach dziecię
cych, szkołach - internatach, sie
rotom i dziedom pozostałym bez 

/ ° ? ców' dziedom z za
kłóceniami rozwoju fizycznego i 
umysłowego, w szkołach spec
jałach, w specjalnych domach 
opieki, wychowywanych w kolo
niach pracy 1 w punkcie roz
dzielczym nieletnich w Kownie 

po 400 talonów.
Kwoty wypłat Jednorazowych

powinny być wykorzystane na 
zakup prezentów gwiazdkowych 
4 noworocznych oraz organizo
wanie | imprez świątecznych;

1.2. (Sierotom, wychowywanym 
w rodzinach i rodzinnych do
mach opieki oraz dziedom, któ- 
Te pozostały bez opieki rodzi
ców — po 800 tadonów;

■1.3. dzieciom, które wychowu
je jedno z rodziców (bez dru
giego współmałżonka) ~  po 800 
talonów; ,

1.4. dziedom rodzin wielodzie
tnych (jeżeli w rodzinie jest 
czworo lub więcej dzieci) —■ po 
400 talonów;

•1.5. dziedom - inwalidom, o- 
trzymującym renty socjalne — 
po 400 taflonów.
- 2. Ustalić, że:

2.1. państwowym zakładom 
dziecięcym wyszczególnionym w 
Punkcie 1.1. niniejszej uchwały

kwoty jednorazowych wypłat bo. 
żonarodzeniowych i noworocz
nych przekazuje się na konta 
ministerstw, do których sfery 
regulacji są one przydzielone, 
•według kont ty d i  ministerstw, 
przedstawianych Ministerstwu Fi
nansów.

Ministerstwa powinny niezwło
cznie rozdzielić otrzymane środki 
między państwowe gakłady dzie
cięce;

2.2. jednorazowe wypłaty bo
żonarodzeniowe i noworoczne 
dzieciom wyszczególnionym w 
punktach 1.2—>1.5 niniejszej uch
wały wypłacają wydziały opieki 
i  troski zarządów miejskich (re
jonowych) ze środków budżetów 
samorządowych, które później 
na podstawie zgłoszeń przedsta
wionych Ministerstwu Hnanśów 
przez zarządy miejskie (rejono
we) kompensowane są z budżetu 
państwowego Litwy.

•3. Ustalić, że od 1 stycznia 
1993 r.:

3.1. dzieci - sieroty i dzieci 
pozostałe bez opieki rodziców, 
przebywające w domach dziec
ka, szkołach - internatach, pla
cówkach nauczania, rodzinnych 
domach opieki, jak też żyjące u

opiekunów po przedstawieniu 
świadectwa (ogólnego biletu) u- 
stalonej formy mają prawo bez
płatnego przejazdu na terytorium 
Republiki Litewskiej autobusami, 
trolejbusami i statkami' lokalnej 
komunikacji* jak też pociągami 
ilokalnej komunikacji na odleg
łość do 100 kilometrów;

3.2. mieszkający na wsi ucz
niowie szkół ogólnokształcących, 
dziedęcych szkół plastycznych, 
muzycznych i sportowych w  cza
sie roku szkolnego (w dniach 
pracy szkół) mają prawo bezpła
tnego przejazdu do szkoły i  z 
powrotem autobusami lokalnej i 
dalekobieżnej, komunikacji na 
■trasie wskazanej w świadectwie 
(ogódnym bilecie) na odległość 
do 20 kilometrów.

Wiejscy uczniowie mieszkający 
w  bursach szkół . internatów i 
szkół ogólnokształcących jeżdżą 
be2płatnie autobusami w dniach 
pracy, wypoczynku i świąt nie- 
zależnie od odległości na trasie 
podanej w świadectwie (ogólnym 
bilecie).

Premier 
BronłalOYas LUB YS 

Minister opieki społecznej 
Teodoras MEDAISKIS

Bez zobowiązania (niewiążąco, 
bez obliga) — Without Engage
ment. Termin używany w ofer
tach w  tych okolicznościach, gdy 
oferta jest wysyłana równocze
śnie do szeregu ewentualnych 
nabywców. Przyjęcie warunków 
takiej oferty jest równoznaczne 
z  je j przyjędem przez nabywcę. 
Jej następne zaakceptowanie 
przez sprzedawcę oznacza za- 
warde kontraktu.

Bilateralne Izby Handlowe —  
Mized Cham bers of Commerce. 
Izby handlowe dwustronne po
woływane w  celu zajmowania 
się zagadnieniami handlu zagra- 
niczego i popierania rozwoju 
wymiany towarowej między 
krajem, w  którym bilateralna iz
ba handlowa zostaje utworzona 
a krajem, w  którym rozwój 
tych stosunków ma popierać.

Bilans handlowy —  Ba lance of 
Trade. Jako składnik Bilansu 
Płatniczego przedstawia nad
wyżkę lub deficyt wynikający z  
porównania wydatków danego 
kraju na towary importowane z 
dochodami uzyskanymi z  eks
portu towarów w  pewnym okre
sie czasu. Bilans handlowy mo
że obejmować albo globalne su
my obrotów towarowych albo w  
rozbiciu na poszczególne kraje, 
grupy krajów, grupy towarów 
lub towary. Dodatnim lub ak
tywnym bilansem handlowym 
określamy sytuację, gdy war
tość wywozu jest większa niż 
przywozu. W  przypadku od
wrotnym bilans handlowy ok
reśla się jako pasywny lub uje
mny. Suma wartośd eksportu 
lub importu jest określona wed
ług wartośd towarów '  w mo
mencie przejścia przez nie gra
nicy celnej państwa, czyli w  
eksporcie cen, fob (free on bo- 
ard) lub franco granica, zaś w 
imporcie według cen d f (cost, 
insurence, freight) lub franco 
granica.

Bilans. Zestawienie stanu ma
jątkowego (poszczególnych skła
dników majątku) jednostki go
spodarczej oparte na metodzie 
bilansowej związanej z równo
wagą aktywów i pasywów. Bi
lans obejmuje stan wyniku fi
nansowego oraz dostarcza infor
macji o sytuacji przedsiębior
stwa obrazując jego ekonomikę. 
.Sporządzany jest na podstawie 
księgowych zapisów operacji 
gospodarczych występujących 
w okresie sprawozdawczym. 
Może być opracowywany na 
okresy mięsięczne, kwartalne, 
półrpczne i roczne. Stanowi wa
żne źródło informacji ekonomi
cznych dla kierownictwa.
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LIETUVOSjrytas
10 W  numerze środowym: „Głód w

Mejszagole": bez pasz i gospodarzy pad- 
k> ponad dwieście sztuk bydła":

JTo straąme, ale fakt —  prywaty
zowanym kompleksie produkcyjno - te
chnologicznym w Mejszagole z  głodu 
pacBo 207 sztuk bydła, w tym krowy, cie
lice.

(Wniosek st. lekarza weterynarii pań
stwowego szpitala weterynaryjnego rejo
nu wileńskiego S. Gerdvilisa był jasny 
—, chorób zakaźnych nie stwierdzono, 
całe bydło padło na skutek wygłodzenia 
i złego doglądu.

Gdy się rozeszła pogłoska o głodzie, 
powołano komisję, która w fermach mej- 
szagolakich ujrzała straszny widok. Obok 
ledwo zipiącego, całkowicie niekarmione- 
go bydła leżało kilkadziesiąt sztuk nie
żywych, na które, zarówno jak i na ży
we, nikt nie zwracał uwagi. Fermy po
zostawione zostały na pastwę losu (—)'* 

Rozsupłaniu tej sprawy poświęcony jest 
artykuł we wczorajszym , JC W.".

i#  W  numerze wigilijnym Gintare Ado- 
maityie pisze o  problemach znanej na
szym czytelnikom Teiewizji Litwy Wscho
dniej. Początek artykułu:

„W  krótkiej, historii Telewizji Litwy 
Wschodniej (11 marca 1991 r. —  .„?) są 
trzy etapy. A le dziś w telewizji, na sie
demnastym piętrze Domu Prasy, nie ma 
już ani jednej osoby, któraby przetrwała 
wszystkie trzy. A  i  nasze wspomnienia, 
tych, którzy byli i wyszli, są oczywiście 
Tóżne Na tyle różne, jakimi byliśmy, je 
steśmy i  będziemy sami. Rozpoczęliśmy, 
jak umieliśmy. Kontynuowaliśmy, jak po
trafiliśmy. Nie dokończyliśmy, wycofali
śmy się, aby zakończyli (kontynuowali? 
burzyli? hołubili?) inni. Również — różno
rodnie, Również —  niejednakowo zdający* 
sobie sprawę, dlaczego się znaleźli w  te
lewizji, dlaczego — Litwy Wschodniej. 
Czym wreszcie fest ta telewizja i czym 
jest Litwa Wschodnia?

Już niejednokrotnie pisałam i nieje
dnokrotnie opowiadałam o  pierwszym eta
pie, obawiam się więc zostać najnudniej
szą weteranką wojny. N ję tak znów groź
nej, raczej romantycznej wojny partyzan
ckiej pod laskiem w  Nowych Soleczni- 
kadh. Gdy na wieżyczce leśnej mieliśmy 
nadajnik, to nadawaliśmy wieczorami dla 
Solecznik i ich okolic audycje niekiedy 
wprost z  placu —  niczym ze studia, gdy 
się zaczynał, gdy kończył pucz...

A le  cóż z tego. Partyzancka praca co
dzienna, ale nie po codziennemu —  to 
nie to samo".,(...)

I zakończenie: „Pięknego czerwca (1992 
r.) w  przytulnej kawiarni Domu Prasy 
kontroler państwowy Kazimieras Uoka 
wznosił toast za Telewizję Litwy Wschod
niej ją*ż nie po raz pierwszy czyniąc za
rzuty, że telewizja odebrała mu najlep
szego kontrolera —  Igora Śileikisa, który 
Początkowo starał się pogodzić oba sta- 
nowiska —  kontrolera i dyrektora, a z 
czasem został tylko dyrektorem Kończąc 
toast Kazimieras Uoka zgłosił początek 
rewizji. Przyszła kontrola. Liczyła długo 
i coś niecoś doliczyła, a zanim liczyła, 
chcąc nie chcąc spozieraliśmy jedni na 
drugich. Bo jeżeli rewizja, to są skargi, 
a jeżeli skargi, to też donosiciel, a dono
siciel —  to kto i dlaczego. Dziwna 
maniera kont roierici: ani powitania, ani 
pożegnania, jakby na całym święcie mie
szkali tylko złodzieje i  donosiciele, nie
kiedy dla odmiany zamieniający się rola
m i Byłemu najlepszemu kontrolerowi, ale 
bynajmniej nie najlepszemu dyrektorowi 
i finansiście Igorowi Silefkisowi po rewi
zji nie pozostało nic innego* tylko dymi
sja. Kontrolerka postanowiła, a l cały de
partament zadecydował zaproponować 

likwidację założonej przezeń te- 
ewizji. Kontroler państwowy złożył rezyg- 

nację nie dlatego, że się rozczarował w 
najiepmym kontrolerze i telewizji, którą 

*§£»■ te zarówno fe- 
den, mk 1 drugi odnajdą dla siebie tę de
rą. w którejgbgM jełll nie najlepsi, to co 
najmniej dobrzy.

O pozostałych. Jednych — kochając, iń. 
oym —  przebaczają, trzecich g  przepra
szając doskonale pamiętam, że wszystkie 
trzy etapy Telewizji Litwy Wschodniej ob. 
serwował również Gintaras SoneaUa. Nie- 
r f~ y z dala, gdyż pełnił doprawdy nle- 
Mtwe obowiązki: był doradca deputowa- 
nego pana Cspaltlsa. Ale gdy miał czas, 
S S * - *  * nam. Gdy pozostał bez man
datu deputowanego 1 bez procy, przyszedł

na zast^cę dyrektora, a dziś siedzi już 
za dyrektorskim biurkiem. Zarówno by
ły dyrektor, jak i wicedyrektor mają pię
kne doświadczenie pracy partyjnej, pie
rwszy — w ówczesnej Litwie komunistycz
nej, drugi —  w  obecnej niepodległej. Po
za tym jest (przynajmniej mógł być) le
karzem - psychiatrą. Jeśli w telewizji 
wskutek napięcia nerwowego dotknie ko
goś kryzys, to może znów coś doradzi.

A  co i jak będzie z  telewizją?
Nie wiem Bo nie wiem, kto mógłby 

wiedzieć.
'Litwa jest takim, państwem, w którym 

rzeczą nagminną jest zgadywanie. A  zgad
nąć niełatwo".

LIETUYOSAIDAS
i#  Tytuł wywiadu z kierownikiem wy

działu reanimacji Wileńskiego Szpitala 
Dziecięcego Arunasem Liubśysem woła o 
ratunek: „Jeśli chcecie żyć — ' nie kładź
cie się do szpitalaM.

„Razem z kierownikiem zwiedziliśmy 
oddział reanimacji: w inkubatorach na 
pozór bezpiecznie i w cieple leżą mali 
pacjenci, lekarze troszczą się o nich. A le 
to tylko wrażenia osoby postronnej. Ży
cie wielu tych niemowląt i dzieci wiąi na 
włosku, a raczej utrzymuje je  rurka, przez 
którą przepływa dożylna ciecz odżywcza. 
Zapasu tej cieczy prawie nie ma.

Moi chorzy mogą zacząć umierać nie 
na skutek chorób, lecz głodu. Mówię nie 
tylko o niemowlętach, ale i dzieciach, po
wiedzmy, po operacji ślepej kiszki. Ta
kie dziecko przez kilka dni nie może jeść, 
toteż należy je karmić dożylnie, a takiego 
pokarmu, jak powiedziałem, nie mamy .

— He macie jeszcze zapasu?
—  Żyjemy jak na fali —  gdy wszyst

ko się kończy, wszczynamy alarm. Wszy
scy szukają, dzwonią do przyjaciół i zna
jomych w całej Litwie. W e czwartek nie 
mieliśmy już nic. W  piątek znów otrzy
maliśmy kilka butelek. N ie wiem, na jak 
długo ich sterczy. Nic nie otrzymujemy 
regularnie. To samo 2 lekami. Nigdy nie 
wiemy, jakie otrzymamy. Najczęściej da
jemy takie, jakie mamy, a nie takie, ja
kich trzeba. Są bardzo ciężko chorzy, po
trzebujący gamaglobuliny przeciwko gron- 
kowcowi złocistemu. Dzwoniliśmy, spene
trowaliśmy wszystko, ale nic nie’ znaleź
liśmy... Rodzice tylko dzięki „Wiadomoś
ciom Wieczornym" doczekali się pomo
cy.

Podobnie jest co dzień. Kończy się to, 
kończy się owo, potrzebne jest to, czego 
nie ma —  żyjemy niczym na beczce pro
chu. Na przykład, wcale nie mamy le
ków do leczenia infekcji grzybkowej".

I#  W  dniach Wigilijnych dziennik ten 
zamieścił pozdrowienia świąteczne kardy
nała, arcybiskupa i  biskupów Litwy, p.o. 
prezydenta A. Brazauskasa (dwa te poz
drowienia czytelnicy nasi czytali w  „Ku
rierze"), a także lidera opozycji V. Land- 
sbergisa, które całkowicie jest poświęco
ne wyborom prezydenta. Czytamy:

»-'Przede wszystkim są pytania co do or
dynacji wyborczej prezydenta. Partia, któ
ra wygrała w  wyborach do- Sejmu tak 
śpieszy, że robi sporo błędów. Ordynację 
wyborczą pisze dla siebie. uchwali ją 
dla siebie, narzuci ją też konkurentom 
oraz Wam, wyborcom, a nie unika też 
łamania Konstytucji.

Otóż nasz* Konstytucja nie przewiduje 
dwóch, trzech lub iluś tam głównych ko
misji wyborczych. Wskazana jest jedna: 
Główna Komisja Wyborcza. DPPL chciała 
utworzyć nową, z pewnością drugą Głó
wną Komisję Wyborczą w wyborach pre
zydenta. Należałoby ją nazwać bardziej 
Główną lub jeszcze Główniejszą od Ko
misji Głównej, obowiązkowo wnieść po
prawkę do Konstytucji, ale poprzez ten nie
zwykły pośpiech nikt nie ma czasu. Dla
tego też postanowiono jedynie opuścić w 
nazwie tej komisji słowo „główna", acz
kolwiek w takim razie nowa komisja wy
borcza w wyborach prezydenta musiałaby 
podlegać konstytucyjnej Komisji Wybor
czej. Z pewnością nie będzie podlegać, 
znajdzie się gdzieś na uboczu i podwład
na będzie tylko większości sejmowej.

Większość tej lewicy zgodnie z pra
wem utworzy w większości ze swych obe
cnych i byłych partyjniaków, jak też u- 
tworzy i niższe, nie takie główne komi
sje wyborcze.

Inne partie, opowiadające się za czymś 
bardziej podobnym do demokracji, praw
dopodobnie zastanowią się, czy warto u- 
czeatniczyć i zgłaszać kandydatów na ta
kich warunkach.

Jeśli mimo wszystko odbędą się te z 
■góry wątpliwe wybory i partie demokra
tyczne wytypują swych kandydatów do 
konkurencji z DPPIL, najlepiej by było, 
aby wybrały jednego najbardziej, odpowie
dniego kandydata opozycji, uniknęły du
żych napięć i starć (...) W  duszach i u- 
myślach zmagają się prawda i niepraw
da, konfrontują sumienie i krętactwo. Jest 
to odwieczna walka ludzkości, która w

ostatnich latach w tak swoisty sposób 
skoncentrowała się na Litwie. Wierzę i 
wierzyć będę, widocznie nie odwrotnie, 
że prawda jest czymś cenniejszym od nie
prawdy, że kła mątwo i nienawiść nie mo. 
gą zwyciężyć na dłuższą metę. A  zwłasz
cza, że prawda jest taka prosta, a kłam
stwo leje. się przez brzegi, jest jakimś 
szaleństwem.

Będziemy jeszcze mówili o tym i wię
cej, i konkretniej-, jeśli wypadnie mi iść 
na te najbliższe wybory. Dobrze widzę, 
co zrobiłem i  czego nie zrobiłem, gdzie 
się nie omyliłem, a w czym omyliłem. 
Nie bałem się i nie boję mówić z Wami 
o  tym  A le teraz zbliża się Boże Naro
dzenie. Sięgnijmy po światło jego świe
czek, a kto się zastanowi, niech w wigi
lijny wieczór postawi świeczkę na ok
nie dla dodania otuchy dla przechod
nia w mroku, a dla przyjaciela' >— da 
znak1'. '

•  Prezentujemy pierwszą stronę nowe, 
go wydania, “

:X> ^

RsSPUBLIKA
0  W  rozważaniach dziennikarskich na 

temat tego, kto będzie prawdziwym pre
zydentem Litwy Giedrś Milkevićiute pisze 
w nr z  21 grudnia:

.„Oficjalnie nie ogłoszono jeszcze naz- 
wiąk przyszłych pretendentów na stanowi- W  świątecznym numerze — problemy 
sko prezydenta, ale w kręgach polity- całkiem nieświąteczne. Znów o metalu 
cznych oraz w  prasie już się ujawniły „Widziałem ich na pograniczu litews^
nazwiska kandydatów. Jednym z nich jest kina, na stacji kolejowej. Kybartai. Niczym 
lider partii, która zwyciężyła w wybo- iw średniowieczu od stqp do głowy ża
rach do Sejmu, obecnie tymczasowo p.o. kuci w metal. Tylko mała różnica- ongiś 
Prezydenta republiki Algirdas Brązauskas. wszystkie metale były widoczne, obecnie
M in. ma i*uż on okazję ku temu, aby po- ukryte pod kurtkami, spodniami i koszu-
kazać mieszkańcom LitVy co potrafi, czy lami. Gdy idą ciężkim krokiem po pero- 
godzien jest stanowiska przywódcy nie- nie, zdarza się, że któremuś wypadnie spod 
podległego państwa. Niemniej wyborcy poły z  głośnym brzękiem kawałek mie- 
przed udaniem się do urn wyborczych dzL Wtedy podchodzi policjant i pyta:
powinni poważnie się zastanowić, jakie *Skąd masz?". „Stamtąd" —  rycerz wska- 
stanowisko bardziej odpowiadałoby temu żuje ręką w kierunku Kaliningradu, 
dostojnemu mężowi stanu: czy przewód- Oglądając takie obrazki zapragnąłem
niczącego Sejmu Litwy, czy Prezydenta zgłębić psychologię i sprawki współczes- 
republiki. Po wtóre, wielu się obawia: nych rycerzy. Dlatego od samego rana’

/jeżeli przedstawiciel DPPL zwycięży w tkwię już na stacji. I wiecie, po prostu 
■wyborach prezydenta, to partia ta, usiłu- nie uwierzycie, zacząłem strzyc uszami: 
jąca jak najszybciej się pozbyć pozosta- kochany Boże, iłu Litwinów i wszyscy 
łośd ideologii komunistycznej^ na długo chcą jechać do bajecznego Eldorado — 
może się ugruntować we władzy. 1 chcąc obwodu kaliningradzkiego. Przyjeżdżają tu 
nie chcąc powstają tu w  pamięci wspom- i starsi i kobiety, i młodociani, i nawet 
nienia z niedawnego okresu sowieckiego, staruszkowie. Nie zwlekając z innymi 
Poza tym wielu ludzi straszy jeszcze wi- wdzieram się do wagonu pociągu relacji 
dmo wielkiego Związku Radzieckiego. Petersburg — Kaliningrad. Jakże trudno 
Zwłaszcza że sprzyja temu niepokój na tam trafić: Łowcy miedzi są bez biletów, 
niedawno zakończonym zjeździe deputo- bo po prostu nie mają ich. Jakoś z trudem u- 
wanycb ludowych Rosji, zmiany w gabi- daje się wepchnąć do wagonu, 
necie ministrów oraz wypowiedzi niektó- A le  też bywa, że Litwini muszą sto-
■rych działaczy Rosji na temat państw, któ- <czyć prawdzifwą bitwę z losem: w podą- 
re się oddzieliły. gach do Moskwy i Petersburga właśnie

- „  . ,__   , rozstrzyga się los miedzi. W  ciągu fatal-taną dobrze wszystkim znaną, aczkol- - -
wiek. nie zgłoszoną jeszcze kandydaturą 
na urząd Prezydenta jest honorowy prze
wodniczący Sajudisu, lider opozycji sej
mowej Vytautas Landsbergis. Mieszkańcy
litw y  znają go doskonale. To on wraz
ze swymi wspóibojownikami prowadził 
naszych ludzi nieprzetartym szlakiem nie
podległości. Droga ta okazała się jednak 
kręta, z mnóstwem nieprzewidzianych 
przeszkód. Znaczna część mieszkańców Li-

nych trzech godzin takie pociągi spraw
dzane są trzykrotnie. Po raz pierwszy spra
wdza komora celna w  Kaliningradzie, po 
raz drugi w Czemiacborwsku, a za trze
cim razem, gdy pociąg dociera do Gusie- 
wa lub Niestierowa. I dopiero na peronie 
<w Kybartai dziwisz się pomysłowości 
tych młodych ludzi: c i rycerze w ciągu 
godziny zrzucają ciężkie pancerze i kła
dą do kieszeni litewskie talony, a niektórzy 

, , , | „  , ,, również dolary. A le  kij ma dwa końce.
I I  Sajudis prawa- Jeden koiłi6c _  to rycerskość i pienią
dzu ich dalej, Jakie więc są szanse tego ^  dru0 natomiast -  to wyrastające 
kandydata zostać prezydentem rozwa- niezadowolenie mieszkańców obwodu kró- 
zmy sami. A  tymczasem lkler Ligi Wol- lewieckiego. Coraz częściej z powodu roz- 
ności Litwy Antanas Terlecka® podziwia „„M ania miedzi zamykane są zakłady w 
krótkowzroczność aktywistów Sajudisu. W  feólewcu Gusiewde i Czerniąchowsku. Na 
jego przekonaniu największym błędem przykład, policja już dwukrotnie otaczała
byłoby wytypowanie kandydatury V, Lan- 
dsbergisa na prezydenta. Bo przecież mie
szkańcy Litwy bezwarunkowo głosować 
będa przeciwko i A. Brazauskas z łatwo
ścią zostanie wtedy prezydentem. To zaś, 
zdaniem A. Terleckasay oznaczałoby kres 
demokracji na Litwie.

Niedawno wyłonił się też trzeci preten
dent na stanowisko prezydenta. Zapropo-
nowano je  nadzwyczajnemu i pełno moc- mu' kobiety udzielają wywiadu dziennika- 
nemu ambasadorowi Republiki Litewskiej rzom zagranicznym. Juozas Klimka jest 
w  Stanach Zjednoczonych Ameryki Sta- takim człowiekiem, którego interesuje 
sysowi Lozoraitisowd. Z  tą propozycją nasz rwszystko, więc podszedł, by posłuchać, o 
rodak w zasadzie się zgodził, oświadczył czym mówią. A  kobieciny skarżyły się 
-tylko, że nie chciałby, aby w związku z dziennikarzom telewizji zagranicznej, że 
jego kandydaturą rozpoczęły się kolizje C, Jurśenas nie pozwala ustawić ołtarza 
'między partiami. Złożono jednak wniosek przed Sejmem. Dlatego zmuszone sa

Gusiew, ale nic nie wskórała. Naturalnie, 
Litwini bezpośrednio nie grabią, a!le to 
zachęca, gdyż głównie oni skupują miedź, 
i !0  Na tej samej stronie — o  losie sta
tuetki św. Maryi, która w ciągu ostat
nich lat zadomowiła się przy gmachu par
lamentu.
; „W  ową sobotę Juozas Klimka szedł 
aleją Giedymina. Patrzy, koło gmachu Sej-

dziennie przynosić i wynosić statuetkę Ma
ryi. Juozas Klimka powiedział dziennika
rzom, że one kłamią, gdyż płaczą bez roz
mowy z C. Jurśenasem. Juozas Klimka za
pisał się na przyjęcie i późnym wieczo
rem we wtorek roztaawśał z C. Jtnśśna- 
sem. Od razu okazało się, że nie ma żad
nych problemów. Można ustawić ołtarz w 
(tym samym miejscu; gdzie przywykliśmy 

nie tylko oglądać Maryję, tylko trzeba sprawę uz-
Mieazka -godnić z architektem. Więc kobiety mo-

igą otrzeć łzy. Juozas Klimka, prawdziwy 
on tam już od dłuższego czasu. A  więc jeatomC| w przededniu Bożego Narodzenia
kandydatura S. Lozoraitisa jak najbardziej dokonał więcej dobrych czynów^—Rrzedj

konstytucyjny w sprawie cenzusu osiad- 
lości przyszłego kandydata, wskazujący 
obecnie, że pretendent powinien zamiesz
kiwać na Litwie na przestrzeni trzech 
ostatnich lat. Może to stanowić przeszko
dę dla wychodźcy S. lozoraitisa. Oba
wy były jednak płonne. Cbodzi o to, że 
ambasada w  Waszyngtonie (i 
tam) stanowi terytorium Litwy. Mieszka

zadowala politykow o poglądach centry- 
stycznych oraz popierających ich miesz
kańców Litwy. Zdaniem lidera ruchu Cen
trum R. Ozolasa, S. Lozoraitis byłby naj
odpowiedniejszym pretendentem" (...)

(tygodniem przy Komitecie Radia i Tele
wizji rozdał 3,5 tys. egzemplarzy Pisma 
Swlęttego, które przywiózł z USA bapty
sta Vytautas Cibas1'. Przygotowała 

Krystyna ADAMOWICZ
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Człowiek -  symbol
Wn 60-lecie śmierci Stanisława Narutowicza
I . ■ • ___■__  1.1.1. (nrlirurlrliiolnn&ri ifllc Stani

w  dniu 31 i  rudni* r. ub. po
zbawił «i« i y d * w 2 !;
nlslaw Narutowicz, r °d i°n y ^ . 
Benm ejo Prezydent. 
pospolitej zgasłego od ^u11 
tobójczej 1 skrytobójczej o dzie- 
sieć lat wcześniej.

Stanisław Narutowicz ukoń
czy! niedawno 70 lat, lef*  j? 
L i c h  dni iyda zachowa! 
młodzieńczą wrażliwość uczucia, 
tężyznę woli, lotność nlepospoll- 
tego swego umysłu, oraz czer- 
stwość fizyczną.

Zycie i śmierć Stanisława Na
rutowicza wybiegają daleko po- 
■za zainteresowania rodzinne, 
czy bodaj prowincjonalne. Dzie
le tej jednostki, dzieje wewnę
trzne duszy ludzkiej, *a j ą « i ę  
w tym wypadku symbolem 
spraw narodowych, przeżywań 
dwu naraz plemion: .
polaków w bieżącej chwili hi
storycznej.

Wszystko to co we współczes
nym zatargu polsko-litewskim 
nosi piętno przedmiotowego tra
gizmu dla obu zainteresowanych 
stron — udeleśnlonem zostało 
i zaklętem w psychikę Tego 
człowieka; zamieniło w jego 
dzieje Indywidualne, znaczyło 
drogę życia i przesądziło o 
odejściu w wieczność.

Stąd koleje działalności oby
watelskiej Stanisława Narutowi
cza łącznie z okolicznościami 
Jego śmierci „targnęły za trze
wia" zarówno polskie jak litew
skie społeczeństwo Żmudzi w 
osobach tych jego przedstawi
cieli, którzy zachowali w sobie 
czujność sumienia w sprawach 
publicznych tych wszystkich, 
którzy wiedzą, że historja jest 
mściwa, że błędów i ■wyna
turzeń wnoszonych przez wolę 
ludzką ta sroga pani nie prze
bacza; tych którzy uświadamia
ją  ciężar odpowiedzialności dzia
dów i ojców za życie wnuków 
i  synów; którzy cząstkę tej od
powiedzialności na sobie noszą.

Stanisław Narutowicz urodził 
się na Żmudzi, w pow. telszew- 
Aim w szlacheckim dworze 
wiejskim.

Należał do jednego z tych li
cznych tarp rodów, którzy szla- 
cbeckość swą przypieczętowali 
szlachetnością całego żyda. To 
był ich herb.

Należał do licznego dziś jesz
cze typu ludzkiego w tamtych 
stronach, wywodzącego się psy
chicznie z warstwy dziej otwór- 
czej kraju, dla którego dogmat o 
dwu-jedności Ojczyzny nie był 
pojęciem mistycznem. Odwrotnie: 
żył on w  jego duszy całą po
tęgą swej uroczej prawdy. Uro
czej, truchlej 1 pięknej.

Pięknej ponad wszystko w

święcie! Iścił się w niej bowiem 
nakaz najwyższy dziejów; testa
ment nieubłaganych konieczno
ści, które kuły przez długie wie
ki przeszłość obu narodów i bę
dą kuć ich przyszłość.

A  to dlatego, że nie jest w 
mocy najbardziej nawet jaskra
wych namiętności# które chwila 
rodzi 1 chwila zmiata, odwrócić 
kierunku w jakim płynie Nie
men, ani zmienić rozsiedlenia 
sąsiadów, ani ich dążności wy
pływających z otaczającej natu
ry, czy z właściwości swoistych 
rasy, czy z liczebności 

Na ziemiach Litwy powstały 
całe hufce duchów takich, jakim 
był w skali wyższej, w podmianie 
najszlachetniejszej i •’ najczdgod- 
niejczej Stanisław Nimrtorwicz.

Uważał się za Polaka. Dobytki 
kultury polskiej były Jegoskar-
bem rodzinnym 1 osobistym.
Czuł i myślał po polsku. Był 
synem swego narodu, przedsta
wiał typ jego warstwy dziej o- 
twórczej w najwartościowszej 
odmianie.

Ale był i Litwinem równocze- 
śnie. Czuł się synem ziemi tmu- 
dzkiej. Kochał swą bliższą oj
czyznę litewską z całej duszy. 
Naród litewski był Mu bratnim. 
Dole i niedole jego przeżywał 
jak własne. Demokrata do szpiku 
kości walczył od młodości o pra
wa dla kultury litewskiej i o pra
wa polityczne dla swego kraju 
rodzinnego, dla jego warstw lu- 
dowych. ;

Od przełomu dziejów Wielkiej 
Wojny, od r. 1917, stanął w sze
regu tych, co poparli energicz
nie odradzającą się niepodleg
łość Litwy. Nie przeczuwał za
pewne, że „wiosna ludów", jaką 
przynosił udemiężonym naro
dom okres powojenny zawierała 
w sobie truciznę dla Jego ideo
logii politycznej; dla Jego żyda 
osobistego, zrośniętego nierozer
walnie z Polską l Litwą, oparte
go na scałkowanlu się tych dwu 
pojęć.

Tu właśnie, w dziedzinie poli
tycznej zlewały się harmonijnie 
polskie i litewskie składniki Je
go duszy w spoistą, zwartą ca* 
łość.

Klasyczne, spokojne są lin je 
duchowośd tych ludzi, których 
symbolem był na terenie Litwy 
Stanisław Narutowicz. Imię Ich 
— legion. W  braku rozdżwlę- 
ków pomiędzy lltewskleml, a 
polskiemi strunami Ich Istot 
leży moc osobista i wartość hi
storyczna tej warstwy, jako pro
duktu dziejów. Stop polsko-lite
wskich ' pierwiastków wytwo
rzył szlachetny, mocny 1 dźwię
czny kruszec psychiczny. Posą
gowe, mocarne postade odlewa 
z niego żyde l składa w darze 
obu narodom.

Sam fakt powstania rzesz ta

kich indywldualnośd jak Stani
sław Narutowicz jest w pewnem 
znaczeniu niemylnym wykładni
kiem dziejów. Gdyby Istniała 
chociaż jedna Istotna sprzecz
ność w dążeniach zbratanych 
przed 5 wiekami narodów, to nie 
ukształtowałby się typ ludzki, o 
jakim mowa.

Polskość w kulturze ducha, 11- 
tewskość w miłości kraju i na
rodu otaczającego, wreszde Jed
nolite, ogarniające obie częśd 
wspólnej ojczyzny rozumienie 
1 odczucie spraw politycznych 
— oto właśdwośd, które pow
stać mogły wyłącznie w warun
kach trwałej i Istotnej tożsamo
ści Interesów Polski i Litwy, ja
ko składników wspólnej nadrzęd
nej całośd państwowej.

Poza rozumieniem i odczu
ciem spraw Polski l Litwy jako 
pojęć Identycznych, w  ludziach 
tego pokroju jest jeszcze coś de
ka wszego 1 ważniejszego dla hi
storyka i psychologa: instynkt 
wspólnej państwowośd polsko-U- 
tewskiej. Przenika on całe Je
stestwo tych ludzi.

Instynkt ten sygnalizuje nle- 
mylnle. ostro 1 czujnie każde 
niebezpieczeństwo dla losów te
go świata, na jaki rozdąga się 
jego władza: na przyszłość Pol
ski 1 przyszłość Litwy.

Posiadanie Intuicji historycz
nej różni najistotniej ludzi po
chodzących z warstw politycz
nie twórczych od tych, którzy w 
szeregu długim pokoleń poprze
dnich nie ponosili odpowledzial- 
nośd na żyde ojczyzny. •

Instynkt taki jest niezastąpio
nym organem duchowym, dają
cym niekiedy widzenie rzeczy 
nadumysłowych gdy mowa o je
dnostkach najwybitniejszych.

A le Instynkt historyczny staje 
się 1 Ich tragedią osobistą cza
sami. Tak właśnie było w wy
padku o jaki chodzi; tak było z 
żydem Stanisława Narutowicza.

Polak ten l patrjota litewski w 
jednej osobie patrzył na stosun
ki wewnętrzne swej bliższej oj
czyzny od lat piętnastu. Spo
strzegał jak antagonizm kultura
lny polsko-litewski (zjawisko hi
storycznie konieczne, choć cięż
kie dla Niego osobiście) przerzu
cił się do dziedziny politycznej 
i rozdzielił dwa narody odrodzo
ne w  byde niezawisłym nonsen
sem zatargu.

Patrzał, jak zatarg ten rozra
stał się, pogłębiał, urabiał obli
cze duchowe młodych pokoleń 
Litwinów, szczepiąc Im niena
wiść przedwpolską; jako dog
mat kultury narodowej; a nakaz 
zwalczania sąsiedniej Rzeczypo
spolitej —  jako kwintesencje ro
zumu politycznego.

Wiedział co oznacza rozwiel- 
możniona nienawiść w roli wy
chowawczyni narodu. Bakterje 
nienawiści przyćmiewają wyo
braźnię, nłKT-rrą trzeźwość i bez
stronność myśli, czynią z woli 
służkę namlętnośd. Wreszde —
1 co jest najniebezpieczniejsze 
— przyćmiewają w jednostkach 
i zbiorowiskach Instynkt zacho
wawczy.

I przyszła oto chwila, gdy rze
czywistość polsko-litewska za
przeczyła najgłębszym prawdom 
założonym w duchu Stanisława 
Narutowicza.

Usunął się wówczas od wiel
kiej polityki. Zacieśnił swe ży
de do pracy organicznej dla 
kraju i współobywateli, prowa
dzonej w  gnieźdzle rodzinnem 
na odludnej wsi żmudzkiej.

Poczuł się obcym i niepotrze
bnym, nie rozumiejącym i nie 
rozumianym. Młodzieńcze odczu
wanie rzeczywistośd połączone z 
analizą niepospolitego rozumu, 
zbrojnego w bogate doświadcze
nie 70-letniego żyda —  stawać 
się zaczęły istną katuszą.

Widział ponadto grozę dnia 
jutrzejszego swym instynktem, 
zarówno jak rozumem. Oceniał, 
jak bezbronną staje się Jego 
bliższa ojczyzna, Litwa wobec 
niebezpieczeństwa niemieckie
go, mając wszystkie swe siły 
związane w walce z Polską na- 
zewnątrz a z polskością —  na- 
wewnątrz.

W  ostatnich chwilach żyda, 
w liście przedzgonnym wyraził 
prostą, a jednak trudną dziś do 
zrozumienia dla większośd ludzi 
prawdę ewangeliczną. Wypo
wiedział nadzieję, że ponowne 
zbratanie dwu częśd Jego Oj
czyzny nastąpi wówczas, gdy w 
obu narodach pod dostatkiem bę
dzie ludzi osobiśde bliskich dos
konałości moralnej.

W  takich duszach i sumie
niach prawda odbijać się bę
dzie identycznie po obu stro

nach polsko-litewskiej linii ad- 1  
minlstracyjnej. A  więc i koniecz- f l  
ność współpracy i współobrony -■ 
powróci do swej siły.

Wreszde ból złamał płomienne I  
Serce. Rachunki z doczesnością 1  
były skończone. Duch Stanisława 1  
Narutowicza uleciał w zaświa- 1 
ty...

Stała się wówczas rzecz dziw- 1 
na w dzisiejszym dniu dla sto- 
sunków, panujących w Litwie.

Nad trumną tragicznie zmar- j 
łego pochyliły się zgodnie czoła I 
Polaków 1 Litwinów.

Ani jednego zgrzytu! Wśród 1 
wielogłosu litewskich działaczy 
społecznych i politycznych, kló- 
rzy poświęcili Stanisławowi Na- - 
rutowlczowi wspomnienie na 
piśmie nie było ani jednego dy- 
sonansu. Wszyscy żegnali tego 
Współobywatela z uczuciem głę
bokiej czd, uznania i  jakiejś 
może dziwnej zadumy.

Gabriel Narutowicz pierwszy 
prezydent odrodzonej Rzeczy
pospolitej Wstrząsnął głęboko su
mieniem rodaków, czyniąc w 
dziejach Ftolskl ze śmierd swej 
męczeńskiej groźne memento. 
Nakazał tą śmiercią otrząsnąć 
jak najrychlej z  dusz spodlenie, 
jakie do nich przylgnęło w cza
sach niewoli.

Brat jego rodzony Stanisław 
Narutowicz swą śmiercią tragi
czną wstrząsnle być może rów
nież sumieniem obu narodów, 
które w sercu swem łączył i ka
że najlepszym Ich przedstawicie
lom zadumać się poważnie nad 
tym, co się stanie z Litwą, w 
której dla takich synów jak On 
zabraknie już miejsca duchowe
go; zbraknie racji istnienia.

W. WIELHORSKI
„Kurier Wileński" 

z 28 stycznia 1933 r.

(Artykuł drukuje się wg. piso
wni tamtych lat).

Mleczarnia niemenczyńska
od 1 stycznia 1993 r. skupuje mleko po następujących ce
nach (w  talonach za kilogram mleka o bazowej zawartośd
tłuszczu):

najwyższego gatunku —  25 taL
pierwszego gatunku —  23 taL
drugiego gatunku —  20 taL
niegatunkowe — 15 taL

U w a g a :
1. Mleko od ludnośd skupuje się 1 sortuje według standar

dów Republiki Litewskiej I  płacąc według gatunku
2. Zgodnie z wymogami mleko gatunku najwyższego oraz 

gatunku I i n ,  którego temperatura Jest wyższa, ntż 8 stopni 
Celsjusza przyjmując je  na miejscu oraz o temperaturze po
wyżej 10 stopni Celsjusza, przyjmując w  przedsiębiorstwie 
lub w  zlewni mleka pład po cenach skupu za odpowiedni 
gatunefe-mleka ze zniżką 3 taL za 1 kg.

3. Mleko chude sprzedaje się dostawcom mleka po 5 taL 
za kg.

4. Dostawcom mleka sprzedajemy mieszanki paszowe. 
Zwracać się do odbiorcy mleka bądź mleczarni nlemen-

czyńsklej, teL 571-072.
ZARZĄD

(Zam. 1479)

Port Kłajpedzki również spogląda na Europę
W  pierwszym kwartale roku 

przyszłego od razu kilka resor
tów zamierza zakończyć opraco
wywanie generalnego planu roz
woju państwowego portu mors
kiego w Kłajpedzie. Ten nie za
marzający port na wschodnim 
wybrzeżu Bałtyku ma być dosto
sowany do zmieniających się po
trzeb gospodarki Litwy. Naczel
nik wydziału rozwoju gospodar
ki 1 Inwestycji Ministerstwa Ko
munikacji A. A  runa powiedział 
korespondentowi ELTA, że pro
jekty rozwoju portu opracowują 
resorty Litwy oraz specjaliśd 
angielskiej firmy „Galcow" i 
belgijskiej „Apec". Zostaną w 
nich przewidziane miejsca na 
budowę konkretnych obiektów.

Państwowy Instytut Projekto
wania „Pramprojektas" sporządza 
plany rozwoju w najbliższym 
dziesięcioleciu rejonu przemysło
wego portu. Instytut Restauracji 
i Projektowania w Kłajpedzie 
prowadzi badania historyczne dla 
zachowania zabytków historii 1 
architektury, opracowuje się ró
wnież propozycje dotyczące te
go, co należy czynić, aby zmniej

szyć oddziaływanie na środowi
sko l utrzymać równowagę eko
logiczną w Cieśninie Kłajpedz- 
klej, Zalewie Kurońsklm, w mor- 
skej strefie przybrzeżnej. Tę 
część projektu przygotowują 
specjaliści Instytutów ekologii i 
geografii oraz przedsiębiorstwa 
geologii i stowarzyszenie „Baltlc- 
Eco". Ogółem projektem rozwo
ju portu1 morskiego w Kłajpedzie 
interesuje się 16 organizacji Lit
wy.

Według programu Wspólnoty 
Europejskiej Phare równolegle 
plan generalny rozwoju Portu 
Kłajpedzklego opracowują wspo
mniane firmy angielska i belgij
ska. Przybyły one na Litwę po 
wygraniu ogłoszonego przez 
Wspólnotę Europejską (WE) kon
kursu i pokonaniu innych czte
rech zachodnioeuropej skich firm. 
Pracę firm. „Galcrow" i „Apec** 
na Litwie finansuje WE. A. Aruna 
stwierdził, że projekty firm li
tewskich i zagranicznych uzupeł
niają się wzajemnie. Cudzozie
mcy pracują z uwzględnieniem 
długoterminowych koncepcji roz
woju transportu krajów Wspól

noty Europejskiej i port w  Kłaj
pedzie może być przystosowany 
do tych potrzeb. Anglicy 1 Bel
gowie zaproponują, jak trzeba 
modernizować port, jaki system 
zarządzania zastosować, jakie na
być urządzenia, mechanizmy i 
sprzęt techniczny. „Galerow" i 
„Apec" również zmierzają do 
uzasadnienia Idei, że port w 
Kłajpedzie może stać się portem 
tranzytowym między Wschodem 
i Zachodem i w ten sposób przy
ciągnąć różne inne firmy do fi
nansowania rozwoju portu.

Taki pomysł jest bardzo waż
ny: w 1989 roku przez Port Kłaj
pedzki przewieziono 20 min ton 
ładunków, a w 1991 12 min
ton.

Po raz pierwszy opracowu
je się taki obszerny per
spektywiczny projekt portu 
morskiego w Kłajpedzie. Uzga
dnia się go też z projektem roz
woju całego miasta portowego. 
Plan rozwoju portu w Kłajpedzie 
obejmuje okres do 2015 roku.

W  planie przewiduje się prze
budowę niektórych, zakładów 1 
wzniesienie zupełnie nowych

obiektów. Dziś port w  Kłajpe
dzie zajmuje 534 ha: porty — 
111 ha, stocznia remontowa —i  
97, zakład eksportu ropy nafto
wej —  36, Inne przedsiębiorstwa i 
organizacje, których działalność 
nie jest bezpośrednio związana 
z morzem 1 portem — 290 ha. 
W  przedsiębiorstwach portu pra
cuje prawie 3G tys. osób, tj. 
prawie połowa rodzin portowe
go miasta dochody uzyskuje z 
pracy w porcie. Na pierwszym 
etapie nowy port Kłajpedy mie
ściłby się na obecnym teryto
rium. Jednakże niektóre „inne 
przedsiębiorstwa i organizacje" 
należałoby przeprofilować, prze
nieść lub zamknąć. Na ich miej
sce miałyby powstać nowe dla 
Kłajpedy obiekty: port pasażer
ski, terminal kontenerowy, na 
który będą dowożone ła
dunki koleją i samochodami, 
jak też terminale eksportu ce
mentu, torfu, drewna 1 nawozów. 
Przewiduje się, że prom morski 
Kłajpeda—Mukran będzie mógł 
przewozić również dężkle po
ciągi samochodowe. Przy doborze 
miejsca na te obiekty uwzględ

nia się również kierunki wiat
rów, to, jak ze sobą „dogada
ją się" przedsi ębiorstwa-sąsiedzi, 
jakie potrzebne jest zaopatrzenie 
w elektryczność, wodę 1 Inne 
zasoby oraz wiele innych czyn
ników, które maksymalnie ob
niżą oddziaływanie nowych 
przedsiębiorstw na środowisko.

Niektóre ze wspomnianych 
prac już się prowadzi, projektuje 
się nowe obiekty. Dla Iitwy jest 
rzeczą szczególnie pilną posiada
nie portu, terminali do ekspor
tu cementu i nawozów. Spodzie
wane są inwestycje finansowe 
firm zagranicznych. Specjaliśd 
już zdecydowali. że w roku 
przyszłym trzeba przystąpić do 
konsekwentnego pogłębiania ka
nału morskiego. Jednakże A. A- 
runa stwierdził, że dotychczas 
nie rozstrzygnięto co czynić z 
gruntem wydobywanym z  kana
łu, osadzonym bliżej Zalewu Ku- 
rońskiego: z powodu dużego stę
żenia zanieczyszczeń w mule 
nie można go przewozić i zrzu
cać na przykład, do morza. Prze
widuje się, że zanieczyszczenia 
będą grzebane w specjalnych 
przechowalniach na lądzie

A. MANKEVtCHJS, 
kor. EETA
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Labirynty zasiłkowe
W  naszym zakładzie pracują 

dwaj młodzi chłopcy. Teras po- 
woh>Je się Ich do ahitty woj- 
lkowej. Wypłacono im plenię* 
jną kompensatę u  ale wyto- 
rzystany urlop. Ale a jr nie ne* 
letni utę Im pieniężny zasiłek? 
Wiem. le wcześniej każdemu po
borowemu przed wyjściem do 
wojska, wypłacano iaJd zasiłek 
w wysokości dwutygodniowych 
średnich zarobków. Jak jest obe
cnie?

MARIA M.
Rejon wileński

Tak, rzeczywiście, poprze
dnio istniał taki zasiłek. Obe
cnie został on  zniesiony. 
Chodzi o  to, że koniecznym 
warunkiem wypłacenia tego 
zasiłku jest rozw iązanie umo
w y  o  pracę. M ów iąc inaczej, 
człow iek otrzymuje go  w te
dy, gdy zwalnia się z  pracy. 
D o  1 stycznia 1992 roku, tj. 
do wejścia w  życie  ustawy 
RL w  spraw ie um owy o  pra
cę, powołanie lub wstąpienia 
pracownika do służby w o j
skowej lub alternatywnej 
było automatyczną podstawą 
do rozwiązania umowy, i w  
myśl artykułu 47 Kodeksu 
Pracy RL, w  przypadku po
wołania do wojska przysługi
wał zasiłek. Natomiast nowa 
ustawa o  pracy nie przew i
duje tego: powołanie praco
wnika do służby zupełnie 
n ie oznacza, że musi konie
cznie się zwalniać z  pracy 
lub, że zostanie zwoln iony i 
skreślony z  listy zatrudnio
nych. Jego m iejsce pracy 
zachowuje się przez cały 
okres. W  art. 36 ustawy w  
sprawie umowy o  pracę 
m ówi się, że  pracodawca nie 
m oże z  własnej in icja tyw y 
rozwiązać um owy z  pracow 
nikiem, powołanym  do służ
b y  w  ochronie kraju. W y ją 
tek stanowią jedyn ie dwa 
przypadki: gdy  przedsiębior
stwo jest całkow icie likw ido
wane lub gdy po odbyciu 
służby w ojskow ej pracownik 
nie powraca do sw ego przed
siębiorstwa w  term inie 
dwóch m iesięcy od chw ili 
wyjścia z  wojska.

Jut prawie dwa lata jestem 
na emeryturze, ale pracu
ję w swoim zakładzie, w  któ
rym między innymi, przepraco
wała* ponad 20 lat W  ostatnim 
okresie u nas, podobnie jak 1 w 
wielu innych przedsiębiorstwach, 
sytuacja mocno się pogorszyła. 
Pracujemy tylko 4 dni w  tygod- 
dnlu I teł nie zawsze. Wreszcie 
administracja postanowiła zwol> 
nić część załogL Redukcją obej
muje przede wszystkim nas, eme
rytów. Zwracam się do was w 
takiej oto sprawie: nie chcą n»m 
wypłacać zasiłku, który przysłu

guje osobom zwolnionym w 
związku z redukcją. Dlaczego)

AN N A  P.
m. Wilno

Zasiłek taki nie jest uzale
żn iony od tego, czy pracują
ca nadal osoba jest na eme
ryturze, c zy  nie. Zatrudnieni 
em eryci mają takie same 
p raw o do otrzymania go jak  
i inni. W  myśl artykułu 40 
ustawy w  sprawie um owy o 
pracę w  razie zwoln ien ia z 
p racy  w  związku z  redukcją 
pracowników (punkt 2 arty
kułu 29 ustawy) wysokość 
odprawy równa się dwumie
sięcznemu przeciętnemu za
robkowi. Jeśli zaś pracow
nik w  jednym  zakładzie ma 
nieprzerwany staż pracy po
nad 20 lat, to  wysokość od
prawy zw iększa się trzy
krotnie. czy li —  w  danym 
przypadku powinna być w y 
płacona odprawa w  wysoko
ści sześciom iesięcznego śred
n iego zarobku.

Pracuję Jako kierowca samo
chodu osobowego w  fabryce, 
przewożę pasaierów oraz drobne 
partie ładunków. Jednakie Jul od 
ponad miesiąca przychodzę do 
pracy 1 siedzę bez roboty, gdyż 
po prostu brakuje benzyny. Ad
ministracja uprzedziła mnie, że 
za ten czas nie otrzymam całej 
wypłaty, a znacznie mniej — 
coś ponad 1700 talonów. Czy 
Jest to słusznie?

JAN  R
m. Wilno 

Przytoczona sytuacja jest 
typow ym  przyikładem prze
stoju spowodowanego n ie z  
w in y  pracownika. W  myśl 
ustawy RL „O  w ynagrodze
niu za pracę", obow iązującej 
od 1 lu tego 1991 roku, opła
ty  za czas tak iego przestoju, 
je że li pracownik uprzedził 
administrację o  je go  m ożli
w ości lub początku, dokonu
je  się  w  wysokości co naj
mniej ustalonej przez rząd 
m inimalnej stawki godzino
w ej za  każdą godzinę prze
stoju, T ę  stawkę, a także 
m inimalne płace miesięczne 
ustala rząd. Zgodnie z  obo
w iązującą uchwałą rządu 
RL n r 629 z  21 sierpnia 1992 
r. „O  indeksowaniu płac i 
innych wypłat", od  1 sier
pnia minimalne uposażenie 
m iesięczne w ynosi 1700 talo
nów  (minimalna stawka go
dzinowa 9,92 t.). W łaśn ie ad
ministracja bierze za .podsta
w ę  tę  sumę podczas nalicza
nia p łacy Janowi R. za ok
res wymuszonego przestoju.

Mamy syna, który teraz ukoń
czył 2 lata, otrzymuję na niego 
zasiłek w wysokości połowy mi- 
nlmalnego poziomu utrzymania.

Mąż pracuje, sama też wkrótce 
zamierzam wrócić do pracy, ale 
czekając, zanim skończy się 
mój urlop macierzyński. Czy 
wówczas zachowa się zasiłek na 
dziecko?

JANINA C Ł
ui. i roki

Tak, zasiłek się zachowa. 
Zgodnie z  uchwałą rządu RL 
nr 88 z  8 marca 1991 roku 
„O  zasiłkach dla kobiet, w y 
chowujących dzieci w  w ieku 
do trzech lat" wypłacanie ta
k iego  zasiłku dokonuje się 
również w  tym  przypadku, 
je że li matka w  okresie opie
k i nad dzieckiem  pracuje i 
otrzym uje płacę.

Mam troje nieletnich dzieci 
(najmłodszy syn urodził się w 
maju br.). Mieszkam w  bursie. 
Czy dla nas jako rodziny wielo
dzietnej przewidziane są jakieś 
ulgi w opłacie za mieszkanie?

ZDZISŁAW S.
m. Wilno

N iestety, nawet dla rodzin 
w ielodzietnych  nie przew i
dziano żadnych zniżek w  op
łatach za pow ierzchnię mie
szkaniową. Do niedawna ro
dzinom, w ychow u jącym  dzie
c i do lat 16 istniały u lgi za 
usługi komunalne (w odę go 
rącą i zimną, kanalizację, gaz 
i in.). O d  1 listopada zosta
ły  one zniesione. Zamiast te
g o  od  1 listopada 1992 r. w  
celu zrekompensowania w y 
sokich cen na artyku ły spo
żyw cze i usługi komunalne 
wszystkim  członkom  rodzi
ny (zarówno dzieciom , jak  i  
osobom pełnoletnim ) w yp ła
ca się zasiłek socja lny pod 
warunkiem, że średnie do
chody w  ciągu ostatnich 
trzech m iesięcy, przypadają
ce na jedn ego  członka rodzi
ny nie przekraczają 3.750 
ta lonów  miesięcznie. W yso 
kość tego zasiłku wynosi 40 
proc. różn icy m iędzy 4.000 
ta lonów  i przeciętnym i do
chodami na osobę. Prócz 
tego  trzeba w iedzieć, że  bie
rze się  pod uwagę czysty 
dochód, czy li te sumy, jak ie  
się otrzym uje na ręce po 
wszelkich potrąceniach.

Już niejednokrotnie pisa
liśmy na temat różnego ro
dzaju zasiłków  państwo
wych, dziś również dość 
szczegółow o odpow iedzie
liśm y naszym Czytelnikom , 
gdyż przep isy te  są podob
ne, do labiryntu, w  którym  
trudno się zorientować.

Antoni KWIATKOWSKI, 
prawnik

Konkurs „Dziewczyno „Kuriera"

Anna DUMAŃSKA Fot Bronisława Kondratowicz

H Jo w y
spektakl
“ • w dwóch oe i-
cUch ■•fHopMito- („Ojcolub"). 
Reżyser V. Lteum^, 
graf a  Lukoieviaote, kompo
zytor S. Nakas. Wraz z aktora- 
mi teatru ną Starówce wystąpi. 
U wychowankowie studia teatru 
studenckiego przy Uniwersytecie 
Wileńskim. Ten dramat morali-' 
batorski profesor retoryki Uni
wersytetu Wileńskiego G. Kna- 
pius napisał po łacinie w 1596 
r°ku. Sztukę tradycyjnie wysta. 
wlano na zakończenie roku aka
demickiego.

Wilnianie nowy spektakl o* 
be&rzeli w Klubie Łącznościow
ców przy ul. frw. Jana.

NA  ZDJĘCIU: scena ze spek
taklu „FHopfrtri*".

Inf. i  zdjęcia 
Martusa BASANAUSKASA

PIERWSZA AUKCJA ZIEMI 

W  Szawlach odbyła się pierw
sza aukcja ziemi. Z 7 przedłożo
nych działek po 6 arów każda, 
sprzedano tylko 3, po cenie wy
woławczej —  41,8 tys. tal Na 
4 pozostałych wymagano, by 
zbudowano tam ośrodek handlo
wy, stację benzynową, placów
kę żywienia zbiorowego, więc 
chętnych nie znalazło się. W  sty
czniu przewiduje się następną 
aukcję.

SMUTNE DNI 
TAKSÓWKARZY

Wileński Park Taksówkowy 
posiada 600 samochodów i 900. 
kierowców. Każdy z  nich robi 
dziennie po 3—4 rejsy. Jak ob
liczyli ekonomiści, w naszych 
trudnych czasach bardziej opła
ca się im przestawać na przy
stankach niż jeździć.

STATYSTYCY 
JEDNOCZĄ SIĘ

Powstał Litewski Związek Sta
tystów (LSS). 17 grudnia odbyło 
się jego pierwsze posiedzenie, 
w którym wzięli udział goście z 
innych krajów, w  tym przed
stawiciele Związku Statystów 
Polski, których związek liczy już 
80 lat. Osoby zainteresowane 
mogą zgłaszać się pod adresem: 
al. Giedymina 29, pokój 511, teL 
61-98-14.

BILANS WYSTAWOWY 

Litewski Ośrodek Wystawowy 
podsumował wyniki minionego

roku. Zorganizowano i przepro
wadzono 27 większych wystaw i 
targów.

WILEŃSCY ZŁOTNICY

Kiedyś był to liczny i bar
dzo szanowany cech rzemieślni
czy, dziś — zostało z tego bar
dzo niewiele. Wileńscy złotnicy 
postanowili zorganizować swą 
gildię i odrodzić stare rzemio
sło. Jest to tym bardziej aktual
ne, że w 1995 roku cech ten bę
dzie obchodzić 500-lecie istnie
nia. Złotnikom marzy, się własna 
galeria i szkoła. Cóż, złoto zaw
sze było cenione i modne.

ESTOŃCZYCY BYLI SZYBSI

Estończycy byli szybsi i zanim 
nasi decydowali o miejscu oni 
rozpoczęli budowę terminalu' do 
przyjmowania ropy naftowej. 
Przewiduje się, że już w przy
szłym. roku terminal zostanie od
dany do użytku. My na razie 
nie możemy zdecydować się, w 
którym miejscu go budować.

Wczoraj w bankach litewskich
Litewski komercyjny „Vytis": 

dolar — 369,40 (skup), 380,60 
(sprzedaż), marka niemiecka — 
232 (skup), 239 (sprzedaż).

Wileński komercyjny: dolar
— 372,40 (skup), 387,60 (sprze
daż), marka niemiecka —■ 231,28 
(skup), 240,72 (sprzedaż).

Oszczędnościowy: dolar —
380 (skup), 395 (sprzedaż), mar
ka niemicka — 242,50 (skup), 
252. (sprzedaż).

„Hermis" dolar — 375 (skup). 
390 (sprzedaż), marka niemiecka
— 235 (skup). 244 (sprzedaż). 

„Łlthnpez** dolar — 370 (skup),
385 (sprzedaż), marka niemiecka
— 231 (skup). 240 (sprzedaż). 

„Tauras": dolar — 375 (skup),
390 (sprzedaż) marka niemiecka
— 236 (skup), 243 (sprzedaż). 

„BaUlc" bank: dolar — 366
(skup), marka niemiecka — 233 
(skup).

„RUDE PRAVO" O LITEWSKIM FOTOGRAFIE
W  jednym z numerów poświę*W  naszej republice nie po raz 

pierwszy gościli dziennikarze nie
zależnej dziś gazety „Rude Pra- 
vo“ Bogusław Borovićka i Jozef 
Niglot. Tym razem zainteresowa
ła ich osoba znanego fotografika 
Alglmantasa Żiżiunasa oraz je
go prace.

cono mu całą stronę. A. Żiżiu-
nas Jest tu szeroko cytowany. 
Publikuje się trzy zdjęcia, utrwa
lające litewskiego fotografika

praypracy- R. siNk u n a s
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Reklamy i ogłoszenia w Polsce— 
za talony litewskie

ssssmio
OGÓLNOPOLSKIM DZIENNIKU % • “ ! « £ .

Zwracać się: Vllnlus, Lalsyes pr. 60, XI]piętro, 
pokój nr 1114, tel. 42-69-63 w godz. od 9 do 17-ej 
w dniach pracy.

T e l e w i z  j a
ŚRODA, 30 GRUDNIA. 

LTV-1

9.00 — Program, 9.05 — Pod 
własnym dachem. 10.05 Fil
my TV. 10.45 — Tańczą dzieci 
Litwy. 18.00 — Wiadomości. 
18.15 — Wideoteka kultury. Nie
miecki film dok. ,.1992. Możli
wości wiary". 19.40 —  Koncert 
zespołów artystycznych RTV.
20.00 — Dobranocka. 20.25 — 
Reklama. 20.30 —  Panorama.
21.00 — Studio polityczne. 21.50 
— Premiera serialu TV „Ma- 
irius" (Ode. 6). 22.55 — Koncert 
studia chóru gregoriańskiego ka
plicy św. Kazimierza. 23,10 — 
Puste miejsce. 23.15 —  Wiado
mości wieczorne. 23.30 —  Ka
wiarnia „Aika".

LTV-2
18.55 — Film fab. USA„Prze- 

konywacze". 1S.50 -*■ Film a- 
nim. 20.00 —  Dziennik (Ostanki- 
no). 20.35 — Stare dobre diver- 
Usmento wieczorne. 21.10 — 
Trybuna katolicka. 21.40 — Fidm 
fab. TV Australijskiej „Sąsiedzi".
22.00 — Aleja Laisves. 22.20
— TV film fab. „Esjtreet". 22.50
— Program eksperymentalny 
„Autograf". 23.20 — Program 
TV Ostankino.

TV Litwy Wschodniej
7.00 — Nowiny przy śniada

niu. Program inf.-rozr. w jęz. li
tewskim i rosyjskim. 8.30 —; 
Kreskówka „Szczęśliwe dni mu. 
minków".

Warszawa
11.00 — Arcydzieła sztuki fil

mowej: ,,Opowieści księżycowe"
— film fab. prod. japońskiej.
12.40 — „Test" — magazyn kon
sumenta. 13,00 — Wiadomości.
13.10 — Program dnia. 13.15 —
,.Orlęta lwowskie" — reportaż.
13.30 — Twajze Olgierda Bier- 
wiaczonka. 13*50 — „Aby przy
podobać się cieniowi" — film 
dok. 14.15 — Reportaż w 50-le- 
cie śmierci Brunona Schulza. 
14.30-47.00 — Telewizja edu
kacyjna. 17.05 —  Dla dzieci' „Te- 
le-Lar". 18.00 — Teleexpress.
18.25 — „Na wariackich papie
rach" (13) — serial prod. USA. 
19.15 — Akademia zdrowego 
ciała. 19.4Q zrr Program publicy
styczny. 20.00 — Wieczorynka.
20.30 — Wiadomości. 21.10 
Studio sport. Piłkarskie wydarze- 
nia-92 oraz relacja z konkursu 
Turnieju Czterech Skoczni. 23.10
— Program publicystyczny. 23.30
— W  świątecznym nastroju —* 
program rozrywkowy. 23.45 
Wiadomości. 0.05 „Królowa 
Bona” (9) — serial TP.

Ostankino
5.00 — Dziennik. 5.20 — Gim

nastyka. 5.30 — Poranek. 7.45
— Firma gwarantuje. 8.00 — 
Dziennik. 8.20 — 15 symfonia 
W. A. Mozarta. 8.35 — Bajka 
..Piter Pen". Ode. 2. 9.45 —

Firma „Zbigniew "
zaprasza do podróży autokarem W ilno— Olsztyn—  

RHaAnlt— Kościerzyna w  dniach 11 I 19 stycznia.

Zwracać się: Vilnlusr uL Pyllmo 45/2 „Zarząd m iej

ski ZPLM, teL 22-76-76, 47-31-13, 35-09-07 od 114)0 do 

174)0. (Zam. 1485)

Co? Gdzie? Kiedy? 11.00 — 
Dziennik. 11.20 — TV fUm fab. 
„D*Artanian i trzej muszkietero
wie". Ode. 2. 12.55 — TV  film 
fab. „Faworyt" (Ode. 2). 14.00
— Dziennik. 14.25 — Rozmaito
ści TV. 15.10 — Notes.. 15.15 
Kreskówka „Pfrzygody Nieznaj. 
ki". Ode. 8— 10. 16.10 — Mówiąc 
mięjdzy nami... 16.50 — Ekspress 
prasowy. 17.00 —* Dziennik. 17.2̂
—  Międzynarodowy kanał Osta
nkino. 17.50 — Miniatura. 18.05
— TV film fab. „Powrót do B- 
denu", 20.00 — Dziennik. 23.25
—  Dyskoteka noworoczna. 0.55
— TV  film fab. „Fafworyt". Ode. 
2.

TV  Rosji
7,00 — Wieści. 7.20 — Rekla

ma. 7.25 — Czas biznesmenów.
7.55 — Koncert poranny. 8.10
— Retro. 8.50 —  Mura, ferie! 
Film fab. „Lodowa wnuczka".
10.00 — Program muzyczny.
1.1.00 —  TV  film fab. „Santa 
Barbara". Oc. 114. 11*50 —- W  
wolnym czasie. 12.05 —  Przed
stawia , jC-C*. 12.35 —  Dom han. 
dlowy. 12.40 — Sprawa chłop, 
ska. 134)0 — Wieści. 15.00 —  
Biznes: nowe imiona. 15.15 — 
Studio „Rost". 15,45 —  Wieści.
16.00 —  Daleki Wschód. 17.45
—  Rrogram religijny. 17.15 —* 
Hura, ferie! Premiera TV  filmu 
fab. „Operacja Mozart". (Ode. 
3). 17.45 — i' Kołacz noworocz
ny. 18.00 — i Godzina fortuny.
18.55 —  Reklama. 19.00 —  Wie. 
ści. 19.20 —  Reklama. 19.25 — 
TV  film fab. „Santa Barbara" 
(Ode. 115). 20.15 — „Chrono".
20.45 —  Specjalne wiadomości 
komercyjne. 20.55 — Karczma 
przy uL Twerskiej. 21.15 —  Pro
gram noworoczny. Część I.
21.55 — Reklama. 22.00 —  W ia
domości. Prognoza astrologicz
na. 22.25 — Karuzela sportowa.
22.30 —  Program noworoczny. 
Część n. 23.40 —  Temat z  wa
riacjami.

CZWARTEK, 31 GRUDNIA 
LTV-1

9.00 —  Program. 9.05 —• Pro
gram dla dzieci. 10.06 —  Ziemia 
Kłajpedzka. 10.50 — Film anim.
12.10 — Zgoda. Życzenia nowo
roczne. 18.00 —  Opera Verdiego 
.„Traviata". Transmisja z litew 
skiego Teatru Opery i Baletu. 
.18.30 —  Wiadomości 18.45 — 
Kreskówka „Dziadek do orze
chów". 19.15 — . Filmowy prog
ram humorystyczny. 19.35 —• 
Przedstawia „Wasze studio".
20.00 —  Dobry wieczór. Na 
poddaszu Profesora Knyslisa.
20.25 — Reklama 20.30 — Pa
norama. 21.00 — Życzenia nowo. 
roczne p.o. prezydenta Republiki 
Litewskiej. A. Brazauskasa. 21.10
— Noworoczna audycja „Brzeg". 
21.50 — Wszędobylska kamera.
22.10 — Przegląd roku. 22.30 — 
Labirynt. 22.50 — Noworoczny 
bal aktorów. 24.00 — Dziewa kii- 
sykl. 0.30 — Koktail noworocz
ny. 1.00 Film muz. „Słodkie 
marzenia". 2.00 —  Wieczór w 
kawiarni.

Wycieczki do Polski
Wyjeżdżamy 6, 13, 14, 20, 27 stycznia.
Zwracać się: Vilnlus, ul. Bemardinu 8, tel.

61-31-06. (Zam. 1450)

Firm a „Buitis“
po najniższych cenach 

sprzedaje

trumny i inne akcesoria pogrzebowe. 

Telefon w  Wilnie: 66-00-02.

Adres: VIlnlus, Savanorlu pr. 22.
(Ztm. 1477)

LTV-2

19.40 — Przegląd krajowy.
20.10 —  Videofilm. 21.10 —  Pi
ramida. 21.40 — Gra TV  „Tak" 
„N ie". 23.10 — Aleja Laisvós.
123.10 —  Miss Bailtic State-92.
23.40 — Program noworoczny 
„Czego życzysz?" 24.00 —  Stu
dio MT. '14)0 —  Koncert życzeń 
studia MT. 2.30—4.30 — Program 
TV  Ostankino.

TV (Litwy Wschodniej

7.00 —  Czas wstawać, śpiochu. 
Program inf.-roz. dla dzieci i do
rosłych. 8.30 —  Na ferie. Sbow 
cyrkowe „Czar magii**.

Warszawa

10.00 —  Wiadomości. 10.10 — 
„Maima i ja". 10J25 —  Domowe 
przedszkole. 10.50 7— Porozma
wiajm y o dzieciach. 11.00 —• Film 
dla dzieci „Nowi przyjaciele Ste* 
ve'a" —  film przygodowy prod. 
USA. 12.30 —  „Bellona" *— 
wojskowy magazyn filmowy.
13,00 —  Wiadomości. 13.10 g-r 
Biogram dnia. 13.15 Kabaret 
Olgi Lipińskiej. 13.45 —  Show 
Must Go. 14.15 —  Fttm dok. o 
Urszuli Dudziak. 17.05 -— Dla 
dzieci „Tele-Łair". 18.00 *— Te. 
leespress. 18.25 —  „Dzień za 
dniem" {8)  —  serial prod. USA. 
19.20 —  Magazyn katolicki. 19.40
—  „Żulu Gula" *— wydanie 
sylwestrowe programu satyrycz
nego. 20.00 — Tęczowy mini- 
bo*. 20.10 —  Wieczorynką^ 20.30
— Wiadomości oraz orędzie no
woroczne. 21.20 „Fasolowa 
wojna" —  komediodramat prod. 
USA. 23.20 —  Koncert zespołu 
młodzieżowego. 23.55 —  Popołu
dniowy uniwersytet telewizji łat
wej, lekkiej i  przyjemnej. 1.00
—  Życzenia noworoczne. 1.10 
Szopka noworoczna. 1.55 —  „Li
do" (1) —  kabaret paryski. 2.30 
—^„M onte Carlo" fl) — dra. 
mat przygodowy prod. USA. 4.00
—  „Lido" (2) —- kabaret pary
ski. 5.00 — „Monte Carlo" (2).

Ostankino

5.00 — Dziennik. 5.20 — Gim
nastyka. 5.30 Poranek. 7.45 
?— Firma gwarantuje. 8.00 —t

Wyrazy szczerego współ
czucia koleżance Teresie
STOLARCZUK z powoda 
zgonu ukochanej Mamy skła
da zespół nauczycieli szkoły 
średniej im. Adama Mickie
wicza

KTO URODZIŁ SIĘ 30 GRUDNIA ]

W  tym dniu rodzą się osoby 
o  umyśle refleksyjnym. Są po
ważni i obowiązkowi. Potrafią' - 
się należycie koncentrować.'. 
Wierzą we własne siły i  są cier
pliwi w dążeniu do celu. Zaró- 
wno na siebie  ̂ jak i na innych 
patrzą krytycznie. W  swoich 
przekonaniach bywają konser
watywni i  zacięci.

KUPIĘ
dolary USA l marki nie

mieckie.
Zwracać się: Vilnlus, teL 

35-48-22.
(Zam. 1359)

SPRZEDAM 
dolary USA i marki niemie
ckie.

Zwracać się: Vilnius, tel. 
75-25-74.

(Zam. 1360)

Dziennik. 8.20 — Koncert „Epi
zody". 8.40 — Program dla dzie. 
ci. 8.55 —  Stare dobre bajki. 
„12 miesięcy". Ode. 1. 10.10 —  
Klub podróżników. 11.00 •— 
Dziennik. 11.20 —  TV  film fab. 
„D'Artanian i trzej muszkietero
wie". Ode. 3. 12.30 —  TV  film 
dok. o  B. Pasternaku. 134)5 — 
T V  film fab. „ironia losu, czyli 
po łaźni**. Ode. 1:—2. 16.10 —* 
Do lat szesnastu i więcej. 16.50
—  Ekspress prasowy. 17.00 —  
Dziennik. 17.25 ' —  Film anim.
17.35 —  Muzyka w  eterze. 18.50
—  TV  film fab. „Powrót do E- 
denu". 22.50 —  Sen.

TV  (Rosji *
7.00 —  Wieści. 7.25 —  Czas 

biznesmenów. 7.55 —  Film dok.
8.45 — Studio „Rost". 9.15 — 
Retro. 10.15 —  Program nowo
roczny. 11.00 —  Film fab. „Nyilo. 
nowa choinka**. 12.15 —  Śpiewa 
I. Komeluk. 12.55 —■ Dom han
dlowy. 13.00 — Wieści. 13.25 — 
Przegląd noworoczny. 14.20 — 
Plac sztuki. Wieczna klasyka. 
.16.10 —  Biały kruk. 16.00 —  
Wspomnienia o Annie German.
16.30 —- Mistrzowie. W . Meng- 
let. 17.30 —  Hura, feriel Pre
miera TV  filmu fab. „Operacja 
Mozart". Ode. 4., 18.00 — Usta
mi niemowlęcia. 18.45 —  Kołacz 
noworoczny. 18.55 —  Reklama.
19.00 —  Wieści. 19.20 —  Rekla
ma. 19.25 — Studio ,Satyryk on".
20.25 — Premiera TV  amerykań
skiego filmu fab. „Jabłko". 21.55
—  Reklama. 22.00 —  Wieści. 
Prognoza astrologiczna. 22.25 — 
Folklor. 23.00 —  Życzenia no
woroczne. 23.05 7-  Maski show.
23.35 — Maraton taneczny. 0.20
—  Show genielmenów. 0.30 — • 
Klub iluzjonistów. 1.00 —  Noc 
kryminału. Amerykański film 
fab. „Czerwona maska śmierci".
2.30 —  Filmy anim. dla doros
łych. 2.50 —  Egzotyka.

Drogo skupujemy 
CZEKI INWESTYCYJNE.

Rozliczamy się od razu. 
Zwracać się: Vilnius, Li- 

goninćs 6, tel. 22-10-24 w 
godzinach od 9 do 18.

(Zam. 1467)

WYKONUJEMY 
OBUDOWY I NAGROBKI 

z czarnego i czerwonego ka
mienia.

Zwracać się: Vllnłusr tel. 
42-72-16.

(Zam. 1482)

Kalendarium
* Środa (30-XII) jest 365 dniem 

1992 r. Do końca roku 1 dzień.

*  Znak Zodiaku —  Koziorożec.

* Imieniny: Eugeniusza, Marce
lego, Seweryna.

* Wschód Słońca — 8.43, za
chód —  16.01. Długość dnia 7 
godz. 18 min.

Pogoda
Litewska Służba Hydrometeoro

logiczna przewiduje na 30 gru
dnia zachmurzenie, lokalne opa
dy* śniegu, wiatr północny, umia
rkowany, do silnego. Tempera
tura 1—3 stopnie mrozu.

W  ciągu następnych dwóch 
dni bez opadów, temperatura w 
nocy 3—8, miejscami do 14 sto
pni mrozu, w  dzień 0—5 stopni 
mrozu.

Dyżurni wydania:
Barbara ZNAJDZIŁOWSKA 
Jan LEWICKI,
Teresa ŻARK,
Teresa STRUMIŁO,
Marian BOGDZIUN.

K U R IE R
Wileński

Dziennik społeczno-polityczny 
Sajnktt 1 Rządu Republiki Lttew- 
•ktaj. Ukazuje się od 1 lipca 
1*53 r.

Nasz adres: 2018, Lletu- 
m  SopinuM , VUwiną. 
Lalsv6s pr. W.

Kod 67218 
Cena 5 talonów.
W  Polsce <— 800 zL 
Zam. 4165

Nr rejestracji —  322. 
Drukuje Państwowe 
Przedsiębiorstwo „Spauda*

T E L E F O N Y :  Redaktor —  42-78-01, zastępcy redaktora — 
42-75-04, i2-79-4*: sekretarz odpowiedzialny — 42-79-49,

Działy: państwa 1 samorządu terenowego —  42-78-63, ekono
miczny — 42-78-54, etyki, rodziny 1 prawa — 42-78-64, prawnik
— 42-75-76, szkolnictwa ! nłodzieży — 42-79-73, 42-69-88, tycto 
politycznego — 42-78-81, żyda wsi —  42-78-68, 42-78-86, stołe
czny oraz aktualności — 42-79-77, haBdhz, usług 1 komunikacji
— 42-78-56, literatury i sztuki — 42-78-88, felietonów I sportu
— 42-88-63, Ust4w — 42-68-85, komercyjny oraz organizacyjny
— 42-72-70, fotokorespoadencf — 4248*81, tłumacze — 42-96-68, 
42-72-71, styliści — 42-72-82, maszynistki — 42-77-72.

Zast redaktora Jerzy SUR WIŁO

Usługi XESO — powielanie dowoi- 
nycfc dokumentów —  pr. Lalsrds 68, 
11 piętro, pokój 1182. Czynne od 8.88 
do 17.88 w dniach pracy. Cci. 42-78-53.

Biuro ogłoszeń I reklamy — pr. ial^ 
syćs  60, 11 piętro, pokój nr 1114. Te
lefon — 42-68-63.


